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„Psychologiczna woina“ imperializmu

Szpiegostwo i dywersja
dla „upiększenia" kapitalizmu

„Krasnaja Zwiezda” zamieściła w sobotę artykuł gene 
rała-majora Szewczenki o beznadziejności „wojny psycho 
logicznej” imperialistów przeciwko Związkowi Radzieckie 
mu i narodom innych krajowa
Wojna psychologiczna — 

pisze autor — to swoista pró­
ba ideologicznego odwetu ze 
strony kończącego swój żywot 
kapitalizmu, który ponosi de­
cydujące porażki w walce z 
ideologią marksizmu-lenini-
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SEKRETARZ KOMITETU WOJEWÓDZKIEGO PZPR 
w POZNANIU

związku z podpisaniem Układu o Przyjaźni, Współpra- 
Wzajemnej Pomocy między Związkiem Socjalistycznych

Fiński minister obrony 
przybywa do Polski

21 kwietnia br. na zaprosze­
nie ministra obrony narodo­
wej, Marszalka Polski — Ma­
riana Spychalskiego przybę­
dzie z oficjalną wizytą do Pol-
ski minister obrony 
Finlandii — Arvo 
małżonką.

W czasie pobytu

Republiki
Pentti z

w Polsce
minister Pentti zaznajomi się 
z życiem kraju oraz odwiedzi, 
szereg jednostek wojskowych. 
Zwiedzi m. in. Warszawę, Kra­
ków, Szczecin i Gdańsk oraz 
rejon bojów 1 Armii Wojska 
Polskiego nad Odrą. (PAP)
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Dwa oświadczenia
w 

czci
stolicy Algierii na wiecu, ku 

bawiącego tam prezydenta

zmu. Obejmuję ona cały kom 
pleks dywersyjnych przedsię­
wzięć dokonywanych przez 
instytucje rządowe i dowódz­
two wojskowe państw impe­
rialistycznych przeciwko na­
rodom i armiom innych kra­
jów zarówno w czasach po­
doju, jak i w czasach wojny.

Istota wojny psychologicz­
nej polega na obronie kapi­
talizmu, na ideowym uzasad­
nianiu panowania monopoli, 
na gloryfikacji militaryzmu i 
wojny, pa usprawiedliwianiu 
kolonializmu oraz rozpętywa­
niu nienawiści między naro­
dami.

Organizatorzy wojny psy­
chologicznej nie cofają się 
nrzed żadnymi środkami, usi­
łując oczernić komunizm i 
lego osiągnięcia, upiększyć 
kapitalimi. fałszować polity­
kę i cele Związku Radzieckie 
go. Nie gardzi sie niczym: 
pseudouropaganda i dywersją, 
s z ni egos t wem. przekupstwem, 
oszczerstwami. Trzonem woj 
ny p?vcholozicznei jest anty- 
^omunizm, nod ktore^o sz+an 
darem zjednoczyli sie dziś 
wszyscy apologeci kapitali­
zmu.

Wojna psychologiczna impe 
rialistów skazana jest na 
fiasko, albowiem hasła, w 
imię których jest prowadzo­
na. sa głęboko wrogie żywot­
nym interesom mas pracują­
cych. Żadne ataki imperiali­
stów nie zdołają zawrócić 
wstecz koła historii. (PAP)

Goście z Charkowa w Poznaniu

Republik Radzieckich i Polską Rzeczypospolitą Ludową na na­
stępne 20 lat Charkowski Komitet Obwodowy KP Ukrainy w 
imieniu komunistów i wszystkich ludzi pracy obwodu przesyła 
Wam i za Waszym pośrednictwem ludziom pracy wojewódz­
twa poznańskiego serdeczne pozdrowienia i najlepsze życze­
nia. 20-lecie radziecko-polskieqo Układu zawartego w latach 
walki z faszystowskimi okupantami stało sie trwałym gruntem 
do dalszego umocnienia przyjaźni, wszechstronnej współpracy 
i wzajemnej pomocy pomiędzy Związkiem Radzieckim i PRL.

Pracujący Ziemi Charkowskiej jak i cały naród radziecki 
cieszą sie szczerze z tego, że nowy Układ zawarły pomiędzy 
naszymi krajami jeszcze bardziej umocni wieczną i niewzru­
szoną przyjaźń pomiędzy polskim i radzieckim narodem w 
walce o zbudowanie socjalizmu i komunizmu w naszych kra-

Wymiana delegacji dwóch miasi

jach, w walce o zachowanie pokoju i bezpieczeństwa dla 
rodów kroczących pod sztandarami marksizmu-leninizmu i 
łernacjonalizmu proletariackiego.

Niech żyje wieczna i niewzruszona przyjaźń pomiędzy 
dzieckim i polskim narodem.

na- 
in-
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W poniedziałek po południu do Poznania przybyła cztero­
osobowa delegacja partyjna z Charkowa, która w czasie 
swego kilkudniowego pobytu weźmie udział w imprezach, 
organizowanych w związku z 28-Ieciem podpisania układu 
polsko-radzieckiego a także zwiedzi niektóre obiekty prze­
mysłowe, kulturalne i naukowe w Poznaniu i Wieikopolsce.

Delegacji charkowskiej prze­
wodniczy sekretarz Komitetu 
Obwodowego KP Ukrainy w 
Charkowie — Iwan K. Krup­
ka. Ponadto w skład delegacji 
wchodzą: sekretarz Obwodo­
wego Komitetu Komsomołu — 
Włodzimierz I. Tokman, do­
cent Uniwersytetu w Charko­
wie — Natalia G. Korż oraz 
pracownik zakładów elektro­
maszynowych — Włodzimierz 
I. Sendecki.

Na Dworcu Głównym w Po­
znaniu delegację charkowską 
powitali m. in. sekretarz KW

Komisji Kontroli Partyjnej — 
Franciszek Nowak, zastępca 
kierownika Wydziału Propa­
gandy KW — Zbigniew Paw-
lak a także 
w Poznaniu 
mow.

Program

wicekonsul ZSRR 
— Stanisław Aki

wizyty charkow-

PZPR Edward Zhnmer,
przewodniczący Wojewódzkiej

Na 
cji 
ich

SEKRETARZ CHARKOWSKIEGO KOMITETU OBWODOWEGO 
KP UKRAINY G. WASZCZENKO

Tęczowy telefon" Europy
Francusko * radziecka współpraca TV

Jugosławii Tito, prezydent Algie­
rii Ben Bella domagał się ener­
gicznie zrealizowania apelu 17 
krajów niezaangażowanych na 
rzecz rozwiązania konfliktu wiet­
namskiego w drodze rokowań. 
Podobne oświadczenie złożył gość 
jugosłowiański, z którego inicja-

zdjęciu: członkowie delega- 
charkowskiej wraz z witającym 
E. Zimmerem i Fr. Nowakiem.

Fot. — K. Przychodzkl

skich gości przewiduje wyjazd 
do Zagłębia Konińskiego (w 
dniu dzisiejszym), spotkanie z 
załogą poznańskiej „Lechii”, 
udział w akademii z okazji 20 
rocznicy układu polsko-ra­
dzieckiego i 95 rocznicy uro­
dzin Włodzimierza Lenina, 
spotkanie z naukowcami UAM, 
zwiedzanie Chodzieży, Piły, 
Gołuchowa, Kalisza, Rogalina, 
Kórnika oraz okolic Poznania 

(jm)

W wywiadzie udzielonym tygodnikowi finansowemu „La 
Vie Franęaise” francuski minister informacji Alain Pey- 
refitte oświadczył w piątek, że Związek Radziecki zamierza 
wkrótce wybudować fabrykę odbiorników kolorowej tele­
wizji opartych na francuskim systemie SECAM.

Ostatnie francusko-radziec- 
kie porozumienie w sprawie 
kolorowej telewizji — oświad­
czył minister — otwiera per­
spektywy przed szeroko za­
krojoną współpracą europej-
ską. Istnieje „gorąca 
telefoniczna łącząca

linia*’ 
Biały

Dom z Kremlem. W zasadzie 
istnieje tylko dwóch użytków

tywy uchwalono ten apel.

Konfiskata dziennika
Z Leopoldville donoszą, że już

po raz drugi w ciągu dwóch ty­
godni skonfiskowany został ko-
lejny numer 
Congolaise”

pisma „Presence

„kompromitujących
opublikowanie 

artykułów”.
3 kwietnia to samo pismo zosta­
ło skonfiskowane za to, że pod­
dało krytyce wybory zarządzone 
przez Czombego.

Podróż delegacji MRL
Delegacja partyjno-rządowa

Mongolskiej Republiki Ludowej, 
przebywająca w ZSRR z wizy­
tą oficjalną, odleciała 17 bm. do 
Wołgogradu. Na czele delegacji 
stoi minister Cedenbał, pierwszy 
sekretarz Mongolskiej Partii Lu- 
dowo-Rewolucyjnej.

Walker nie rezygnuje
Były brytyjski minister spraw 

zagranicznych Gordon Walker 
kontynuuje swoją podróż azja­
tycką w poszukiwaniu możliwości 
rozwiązania kryzysu wietnam­
skiego. W sobotę przybył on do 
Bangkoku. Na lotnisku oświad­
czył, że wciąż jeszcze ma na­
dzieję na jakiś kontakt z China- 
mi i Wietnamem Północnym.
chociaż oba te 
munikowały mu, 
bie jego wizyty.

państwa zako- 
że nie życzą so-

Proces 80 oficerów
Jak donosi z Sajgonu Agencja 

Reutera, w tygodniu poświątecz- 
bym ma się rozpocząć proces o- 
koło 80 oficerów i osób cywil­
nych aresztowanych w związku 
z bieudanym lutowym zamachem 
stanu.

4 osoby zginęły
W pobliżu Delemont (Szwajca- 

Da północno-zachodnia) zginęły 
’ osoby wskutek katastrofy pry­
watnego samolotu, który leciał 
z Berna do Bazylei. Katastrofa 
nastąpiła podczas silnej burzy.

Bezcenne ikony
W Muzeum Państwowym i Mu- 

zeum Budownictwa Ludowego w 
ęanoku znajduje się największy 
1 bajcenniejszy w Europie — po- 

ZSRR — zbiór ikon. Placówki 
te mają ok. 600 ikon, w tym 80 
Chodzących z XV i XVT wieku 
oraz jedyną w Polsce — z XIV 
stulecia.

Wspólna baza?
Waszyngtońskie koła urzędowe 

stwierdziły, że nie zapadła jesz- 
cze decyzja utworzenia wspólnej 

azy amerykańsko-filipińskiej w 
Południowej części Filipin. Spra- 

a ta jest przedmiotem dysku- 
a między obu stronami od paź- 
Qziernika ub. roku.

Partyjna delegacja z Poznania
wyjechała do Charkowa

Dziś wyjechała do Charkowa na uroczystości dwudzie­
stolecia układu o przyjaźni, współpracy i pomocy wza­
jemnej między Polską a Związkiem Radzieckim z dnia 21 
kwietnia 1945 r. partyjna delegacja z Poznania, na której 
czele stoi członek Egzekutywy KW PZPR przewodniczący
Wojewódzkiej Komisji Kontroli Partyjnej Franciszek 
wak.
W skład delegacji wchodzą 

ponadto: członek Egzekutywy 
KW — doc. dr Adam Łopat­
ka, członek KW, naczelny re­
daktor „Głosu Wielkopolskie­
go” — Lesław Tokarski oraz 
zastępca kierownika Wydzia-

łu Propagandy i Kultury 
— Zbigniew Pawlak.

Delegacja zabiera z

No-

KW

sobą

Dlaczego Johnson 
odwołał wizyty zagraniczne?

Oświadczenie Białego Domu, że prezydent Johnson spo­
wodował odroczenie co najmniej do jesieni wizyt zagranicz-
nych w USA planowanych 
terminach wywołało szereg 
nych i w prasie.
Stwierdza się przy tym, że 

prezydent Stanów Zjednoczo­
nych odłożył także na czas 
nieokreślony wszelkie plano­
wane przez siebie w roku bie­
żącym podróże za granicę. Za­
powiedź takich podróży była 
zawarta w orędziu prezydenta 
do kongresu o „stanie pań­
stwa”. Prezydent wspomniał 
wtedy o zamiarach udania się 
do Ameryki Łacińskiej i do 
Europy, jak również dał 
zrozumienia, że chciałby wy­
miany wizyt z nowymi przy­
wódcami radzieckimi.

paczątkewa we wcześniejszych 
komentarzy w kołach politycz-

Oficjalnym wytłumaczeniem 
decyzji prezydenta jest jego 
zaabsorbowanie kryzysem wiet 
namskim i nadchodząca ważna
sesja Kongresu.

Zwrócono jednak 
okoliczność, że 
Johnson mimo to

uwagę na 
prezydent 
nie zre-

W Koninie i Turku 
nie było przerwy
Przez dwa dni świąt praco­

wały bez przerwy zakłady bę­
dące w tzw. ruchu ciągłym w 
Zagłębiu Konińskim. Należą 
do nich kopalnie węgla bru­
natnego i elektrownie pracu­
jące na tym paliwie. Około 
200 górników Konina fedro- 
wało na zmiany w odkryw­
kach węglowych Gosławice i 
Pątnów. Wydobyli oni ponad 
22 tysiące ton brunatnego pa­
liwa. Podobnie pracowali bez 
przerwy górnicy Adamowa 
którzy codziennym urobkiem 
zasilili tamtejszą elektrownię.

(zet)

zygnował z przyjęcia w Wa­
szyngtonie w tygodniu poświą- 
tecznym premiera Włoch Aldo 
Moro oraz w maju prezydenta 
południowokoreańskiego Pak 
Dzong Hyi. Zdecydował się na­
tomiast na odroczenie wizyt 
w Ameryce premiera Indii i 
prezydenta Pakistanu.

Koła zbliżone do Białego 
Domu twierdzą, że „nie ma 
ukrytych przyczyn”, które by 
skłoniły Johnsona do zwróce­
nia się z prośbą w tej sprawie 
właśnie do prezydenta Paki­
stanu Ayub Khana i premie­
ra Indii Shastriego. Ma to wy­
nikać wyłącznie z nawału pra­
cy w związku z sytuacją mię­
dzynarodową, a zwłaszcza z 
kryzysem wietnamskim.

„Washington Post” pisze na 
ten temat: „Wyjaśnienia Bia­
łego Domu w sprawie nagłego 
odwołania przewidzianych tu 
wizyt prezydenta Pakistanu 
Ayub Khana i premiera Indii 
Shastriego nie zadowolą ni-

Dokończenie na sir. 2

Przedstawiciele 
TPPR

udali się do Moskwy
W poniedziałek wyjechała 

do Moskwy delegacja TPPR. 
I sekretarz WKW PZPR — 
Marian Jaworski, zastępcą na 
czelnego redaktora tygodnika 
„Poglądy” — Jan Pierzchała, 
wiceprezes CZKR — Roman 
Wacławski, członek Prezy­
dium Zarządu Łódzkiego — 
TPPR — Henryk Zyner i se­
kretarz Komitetu Zakładowe­
go PZPR w Hucie im. Lenina 
— Władysław Żołnierkiewicz. 
Delegacja weźmie udział w 
obchodach 20 rocznicy układu 
polsko-radzieckiego z kwiet­
nia 1945 r. jakie odbędą s-ę 
w Moskwie, Nowosybirsku i 
Irkucku. (PAP)

bogaty zestaw prac poznań­
skich grafików, które są da­
rem naszego środowiska pla­
stycznego dla Charkowa, 
gdzie prace te mają być po­
kazane na wystawie.

Pobyt delegacji w Charko­
wie przyczyni się do jeszcze 
większego zacieśnienia wię­
zów . wzajemnej serdecznej 
współpracy od dawna łącz.ą- 
cej oba bratnie miasta i re­
giony. (fs)

Powód do damif
Trzebnicy (woj. wrocławskie) — 
szczycącej się przeszło 800-let- 
nia historia — przybył w roku 
1945 nowy powód do dumy. Tu 
bowiem zorganizowano pierw­
sza na Ziemi Śląskiej Wojewódz­
ka Rade Narodową. Jej prze­
wodniczącym byl mqr Bak- 
Dzierżyński będący do dzisiej­
szego dnia obywatelem miasta. 
W historycznym budynku mieści 
sie obęcnie Prezydium Powiato­
wej Rady Narodowej. Na zdjęciu: 

fragment miasteczka.
CAF — fot. Szyperko

ników tej linii i działa onaf 
tylko w wypadku wyjątkowo 
nagłej sytuacji. Kolorowa te­
lewizja w pełnej skali euro­
pejskiej byłaby niezwykłym 
systemem „tęczowego tele­
fonu” łączącego setki milio­
nów ludzi wschodniej i za­
chodniej Europy w; sposób 
stały i pokojowy.

Łatwo jest przewidzieć —‘ 
mówił Alain Peyrefitte, że 
przyjęcie przez wschodnią 
Europę, a miejmy nadzieję 
również przez zachodnią Eu­
ropę, jednolitego systemu te­
lewizyjnego ułatwiłoby wy­
mianę kulturalną w nie zna­
nej dotychczas skali od Atlan­
tyku po Ural, a nawet po Pa­
cyfik. (PAP)

Pamięci
Ernsta Thaelmanna

W czwartek wieczorem w 79 
rocznicę urodzin wybitnego 
działacza niemieckiego i mię­
dzynarodowego ruchu robotni­
czego, Ernsta Thaelmanna setki 
mieszkańców Hamburga ze­
brały się przed domem, w któ­
rym mieszkał, aby oddać hołd 
jego pamięci.

Pamięci Ernsta Thaelmanna 
poświęcony był wiec antyfa- 
szystów, na którym przemó­
wienie wygłosił sekretarz ham 
burskiego Związku b. Ofiar 
Faszyzmu, Albin Stubwasser. 
Oświadczył on, że antyfaszy­
stowscy bojownicy ruchu opo­
ru i b. więźniowie obozów hi­
tlerowskich domagają się wzno 
wienia ścigania przez sąd osób 
winnych zamordowania Ern­
sta Thaelmanna w sierpniu 1944 
r. w obozie w Buchenwaldzie.

PAP

k >



Bomby - „orędziem wielkanocnym" USA 
do narodów Azji południowo-wschodniej

Komisja Spraw Zagranicznych Izby Reprezentantów __ 
jak słychać z kół kongresowych — zgodziła się na nie­
ograniczone pełnomocnictwa dla rządu, jeśli chodzi o wy­
datki na cele wojskowe w Azji południowo-wschod­
niej. Prezydent Johnson prosił podobno o niewyznaczanie 
„żadnego limitu” w wydatkach na wojnę wietnamską.
Komisja na poufnym posie­

dzeniu sama rozszerzyła to 
upoważnienie w ogóle na Azję

Manifestacja 
w Zgorzelcu

16 bm. w dwudziestą rocz­
nicę walk nad Nysą, na cmen­
tarzu poległych żołnierzy i ofi­
cerów II Armii Wojska Pol­
skiego w Zgorzelcu odbyła się 
manifestacja społeczeństwa.

W manifestacji uczestniczyli 
przedstawiciele Śląskiego Okrę 
gu Wojskowego oraz woje­
wódzkich władz partyjnych i 
administracyjnych. Delegacje 
zakładów pracy z budowniczy­
mi Turoszowa na czele oraz 
młodzież szkolna — złożyły 
hołd pamięci poległych.

Podobne uroczystości odbyły 
się w miejscowości Toporów 
nad Nysą, skąd przed 20 laty 
gen. Karol Świerczewski do­
wodził operacją forsowania 
Nysy. (PAP)

Żądanie Francji

Zaniknięcie 
konsulatu USA

Rzecznik francuskiego mini­
sterstwa spraw zagranicznych 
oświadczył w piątek, że Fran­
cja zwróciła się do Stanów 
Zjednoczonych z żądaniem 
zamknięcia ich konsulatu w 
Papeete (Tahiti). Jest to rejop 
przyszłych atomowych do­
świadczeń francuskich na Pa- 
cyfilju.

Odpowiednia nota została 
przekazana ambasadzie USA 
w Paryżu. Konsulat amerykań 
slji w Papeete został otwarty 
w grudniu ub. roku.

Rzecznik nie podał uzasad­
nienia decyzji władz francu­
skich. (PAP)

Pożar 
na lotniskowcu

Wietnamska Agencja Prasowa 
informuje, że na 'amerykańskim 
lotniskowcu „Ranger”, znajdu­
jącym się u wybrzeży Wietnamu 
Południowego, wybuchł 13 bm. 
pożar. W jego wyniku uległa u- 
szkodzeniu jedna z czterech hai 
maszynowni oraz zginął jeden 
żołnierz. Uszkodzony okręt — je­
den z lotniskowców, z których 
startują samoloty marynarki 
USA do nalotów na DRW, zosta­
nie skierowany do jednego z por 
tów filipińskich w celu naprawy 
uszkodzeń. 

przymrużeniem oka

Przejściowo ©ślepiony wiedzie przejściowo oślepionych...

To byłby rzeczywiście udany loł GEMINIKI!

południowo-wschodnią. Pozo- 
staje to zresztą w sprzeczno­
ści ze stanowiskiem Komisji 
Spraw Zagranicznych Senatu, 
która, jak . dotychczas, odma­
wia zatwierdzenia wniosku 
prezydenta. Rozbieżności te 
mają być uregulowane z chwi 
la, gdy w nadchodzących ty­
godniach rozpocznie się w obu 
izbach Kongresu debata na te 
mat pomocy dla zagranicy.

Londyński dziennik „Daily 
Worker” nazywa barbarzyń 
Skie bombardowanie przez lot 
nictwo amerykańskie różnych 
terenów Południowego Wiet­
namu i Demokratycznej Re­
publiki Wietnamu „orędziem 
wielkanocnym” Stanów Zjed­
noczonych do narodów Azji 
południowo-wschodniej.

Potępiając w artykule re­
dakcyjnym stanowisko pre­
miera W.‘ Brytanii Wilsona, 
dziennik ten podkreśla, że po 
pieranie przez Wilsona tych 
bombardowań oraz mordowa­
nia mężczyzn, kobiet i dzieci 
wietnamskich jest godne na- 
piętnowania^Gadanie o roko­
waniach, bez względu na to 
czy pochodzi ono od prezy­
denta USA Johnsona, czy też 
premiera W. Brytanii Wilso­
na — pisze dziennik — pozo­
stanie czczą frazeologią, do­
póki Ameryka będzie konty­
nuować bombardowanie Wiet 
namu i rozszerzać tamtejszą 
wojnę.

Ze strony brytyjskiej orga­
nizacji mas pracujących mno 
żą się głosy krytyki wobec 
rządu brytyjskiego za jego 
stosunek do polityki USA w 
Wietnamie oraz protesty prze 
c^wko trwającej tam inter­
wencji amerykańskiej. Rada 
Związków Zawodowych Bri­
stolu, reprezentująca 90 tys. 
członków, zażądała położenia 
kresu barbarzyńskim poczy­
naniom amerykańskim w 
Wietnamie. Uczestnicy maso­
wego wiecu w Edynburgu 
uchwalili rezolucję, w której 
domagają się, aby rząd bry­
tyjski odciął się od polityki 
USA wobec Wietnamu.

Wszech związkowa Central­
na Rada Związków Zawodo­
wych w imieniu milionów lu­
dzi pracy ZSRR potępiła z 
oburzeniem barbarzyńskie ak­
ty samowoli władz sajgoń- 
skich i soldateski amerykań­
skiej w Południowym Wiet­
namie i zażądała uchylenia 
wyroków śmierci na kilku 
tamtejszych patriotów. W’ de­
peszy do wietnamskiej Fede­
racji Związków Zawodowych 

stwierdza sdę, że cała odpo­
wiedzialność za prowokacyj­
ne oskarżenie tych ludzi obar 
cza koła rządzące USA,

Francuska Agencja AFP 
donosi z Sajgonu, że wykryto 
tam rzekomo tajną siatkę po­
wstańczą. Szereg osób oskar­
żonych o sprzyjanie powstań 
com aresztowano.

Rząd południowo-wietnam- 
s]^i stara się zwerbować dono­
sicieli obiecując im wysokie 
nagrody. Ostatnio pewien 
osobnik, który miał dostar­
czyć władzom informacji o 
zapasach broni dla party­
zantów, otrzymał nagrodę ‘w 
sumie 700 tys. piastrów.

PAP

„Unita” a nacisku 
USA na Wiochy

Dziennik „Unita” pisze w 
numerze z 16 bm. o nacisku 
USA na ich partnerów z bloku 
północno-atlantyckiego w celu 
zmuszenia ich do popierania 
chociażby formalnie amery­
kańskiej agresji w Wietnamie. 
Zadanie to postawiono pszed 
ambasadorami USA we wszy­
stkich krajach zachodnich, w 
tym również we Włoszech.

„Unita” wyraża ostry pro­
test przeciwko tym próbom 
zmuszenia Włoch do podziela­
nia odpowiedzialności USA za 
agresje w Wietnamie.’(PAP)

Interesujący ludzie
żyją na wsi

Przykład: Antonina Woźna

Antonina Woźna, kierowni czka szkoły wiejskiej w Przy- 
prostyni koło Zbąszynia pracuje tu już 40 lat. Pracę peda­
gogiczną połączyła od samego początkp ze zbieraniem 
pieśni i przysłów ludowych.
Dzięki Woźnej przetrwało 

do dziś wiele skarbów kul­
tury ludowej: tańce, pieśni, 
przyśpiewki, stroje, a nade 
wszystko oryginalne przypro- 
styńskie czepce. Z jej inspi-

Dlaczego Johnson 
odwołał wizyty?

Dokończenie ze str. 1 
kogo, kto przywiązuje^ duże 
znaczenie do dobrych stosun­
ków między Stanami Zjedno­
czonymi, a tymi dwoma wiel­
kimi krajami indyjskiego sub- 
kontynentu... Powstaje podej­
rzenie że prezydent zraził się 
ostatnimi podróżami Ayub 
Khana do Pekinu i Moskwy, 
jak również krytycznymi uwa­
gami pakistańskiego ministra 
spraw zagranicznych po prze­
mówieniu Johnsona w sprawie 
Wielnamu. Można też przy­
puszczać, że jednoczesne od­
wołanie obu wspomnianych 
wizyt nastąpiło w tym celu, 
aby stworzyć pozory bezstron­
ności w stosunku do tych obu 
skłóconych państw... Jedyną 
rzeczą, którą uratowano — jak 
się zdaje — z jor ogra mu wizyt 
zagranicznych w USA jest roz­
poczynająca się już we wto­
rek wizyta premiera włoskie­
go Moro i zapowiedziana na 
17 maja wizyta prezydenta, 
południowokoreańskiego Pak 
Dzong Hyi. Odwołanie tej 
ostatniej podróży mogłoby 
jeszcze bardziej „podważyć 
szanse obecnego chwiejnego 
rządu w Korei Południowej”.

Jak pisze waszyngtoński ko­
respondent Agencji TASS, de­
cyzja prezydenta Johnsona 
wywołała zdumienie wśród 
przedstawicieli dyplomatycz­
nych krajów Azji. Rzucił się 
im w oczy fakt, że dotyczyła 
ona Pakistanu i Indii, ale nie 
Włoch i Korei Południowej. 
Amerykańskie osobistości ofi­
cjalne zaprzeczyły wersji, że 
odroczenie właśnie tych obu 
wizyt związane jest z odwie­
dzinami prezydenta Pakistanu 
w ZSRR i z apelem premiera 
Indii, by Stany Zjednoczone 
zaprzestały nalotów na Wiet­
nam Północny. Ale czy jest 
tak rzeczywiście? W azjatyc­
kich kołach dyplomatycznych 
Waszyngtonu istnieją na ten 
temat poważne wątpliwości.

PAP

Kości tura znaleziono 
nad Biebrzą

W trakcie robót pomiaro­
wych w bagnistej dolinie 
rzeki Biebrzy — geodeci war­
szawskiego Biura Studiów 
Wodnych i Melioracji odkryli 
dobrze zachowane kości tura, 
jednego z najpotężniejszych 
zwierząt, jakie żyły w pusz­
czach polskich jeszcze w XVII 
wieku, dziś całkowicie wy­
marłego. M. in. natrafiono na 
czaszkę tego wielkiego zwie­
rzęcia z dużymi, b. ładnymi 
rogami. Znalezisko to zabez­
pieczył pracownik tego biura 
geolog inż. Bogdan Ruciński, 
który przekazał je naukow­
com Wydziału Geologii Uni­
wersytetu Warszawskiego.

PAP

racji powstał już w latach 
30-tych regionalny zespół, 
który wykonywuje do dziś 
barwne widowisko pn. „We­
sele przyprostyńskie”. W „We 
selu” występuje oryginalna 
orkiestra dudziarzy z udzia­
łem trzystrunowych skrzy­
piec zwanych nazankami.

Obrzędy weselne i przy­
śpiewki są do dzisiejszego 
dnia pięlęgnowane w wielu 
chłopskich zagrodach regionu 
zbąszyńskiego. Na zabawach 
ludowych młodzież obofc twi­
sta tańczy dzięki Antoninie 
Woźnej takie tańce przypro­
styńskie jak „Łatany w miej­
scu”, „Szewczyk”, „Gołąbek”, 
„Wisielok”, „Kłaniany”, „Mie 
tlarz”, „Całowany” i „Wiwat”.

Wiele z tych tańców we­
szło na trwałe do repertuaru 
zespołu pieśni i tańca „Wiel* 
kopolska” podobnie jak słyń 
na piosenka o świniarczyku z 
repertuaru „Mazowsza”. Sła­
wi ona od wielu lat region 
zbąszyński. (PAP)

„Zielone niedziele” 
wzmocnią płuca miast
Pod hasłem każda niedziela 

wiosny — „zieloną niedzielą” 
rozpoczęto zadrzewianie kraju 
— masową, doroczną akcję dla 
uczczenia tysiąclecia państwa 
polskiego. Zieleń naszych 
miast i wsi wzbogaci się w 
tym roku o 11 min. drzew i 
drugie tyle krzewów. Jeśli po­
goda dopisze — należy się 
spodziewać, że mieszkańcy wsi 
i miast zasadzą do połowy 
maja całą, przewidzianą na 
wiosenny okres ilość drzew i 
krzewów tym bardziej, że po­
wiaty, gromady i osiedla zo­
stały w pełni zaopatrzone w 
sadzonki.

Dotychczasowe doświadcze­
nia wykazały, że najbardziej 
potrzebne i pożądane, zwłasz­
cza na wsi, są drzewa miodo- 
dajne — lipy, klony, jawory, 
a nawet wierzby i one będą 
stanowiły 25 proc, wszystkich 
nowych zadrzewień w kraju. 

*Drzew.a szybkorosnące, jak to­
pola, * obejmują 30 proc., a 
reszta — to różne gatunki i 
odmiany drzew liściastych. ’

PAP

Od 24 bm. do 2 moja

Jubileuszowy tydzień Opery
W tych dniach mija dwudziesta rocznica wznowienia dzia. 

łatwości poznańskiej Opery w Polsce Ludowej. Z tej okazji 
przygotowano „Tydzień jubileuszowy 20-Iecia powrotu 
skiej muzyki i polskiego słowa na scenę Opery".
Dyrekcja, Opery wykorzy­

stuje Tydzień do tego, by dać 
wielkopolskim melomanom 
przegląd wszystkich nowych 
pozycji, jakie pojawiły się na 
poznańskiej scenie w ciągu 
ostatnich dwóch lat.

Tak więc w dniach 24 bm. 
— 2 maja mamy okazję zo­
baczyć i usłyszeć balety i ope­
ry. E. Kreneka „Zagraj nam 
Jonny”, G. Rossiniego „Cyru­
lik sewilski”, J. Straussa 
„Zemsta nietoperza” M. Ra- 
vela „La valse”, I. Strawiń­
skiego „Historia żołnierza”, G.

Na zdjęciu: najlepsza polska tan­
cerka liryczna, primabalerina na­
szej Opery Olga Sawicka we 
fragmencie „Jeziora łabędziego"

(z wieczoru „Soiree de gala") 

Leśnicy usuwają 
skutki huraganu 
W zmienionej, bo wiosennej 

scenerii, lecz w niezmiennie cięż, 
kich warunkach robotnicy i służ­
ba leśna toczą od kilku miesięcy 
walkę z czasem o uratowani.* 
masy drewna — „żniwa” pohu- 
raganowego, który przeszedł w 
listopadzie' ub. r. nad południo­
wą częścią woj. krakowskiego. 
Na zboczach górskich, zwłaśzcza 
w okolicy Krynicy i Muszyny — 
huragan i późniejsze silne halnia- 
ki obaliły ponad 800 tys. m. sześć, 
drewna. Pod naporem wichury 
waliły się z korzeniami lub pęka­
ły nawet 150-letnie drzewa. O 
rozmiarach szkód huraganowych 
i ogromnych zadaniach, jakie sta 
nęły przed leśnikami z górskich 
terenów,' świadczy chociażby 
przykład nadleśnictwa Majdan 
gdzie .ilość obalonych przez wi- 
churę’drzew równa się 5-letnie- 
mu planowi wyrębu surowca w 
tym rejonie. Przez całą z1 me w 
2—3 metrowych zaspach1 śnież­
nych pracowały z narażeniem zdro 
wia a nawet życia miejscowe i 
interwencyjne ekipy drwali, wo­
zaków i leśników przy usuwaniu 
z górskich zboczy drewna i jego 
transporcie, tak aby najwięcej 
surowca wywieźć przed wiosen­
nymi roztopami.

Obalone z korzeniami, połama­
ne i skłębione drzewa wytworzy­
ły niezmiernie trudne i niebez­
pieczne warunki pracy. Aby unik 
nąć wypadków, trzeba było wpro 
wadzić wiele dodatkowych czyn­
ności i zabiegów, usuwać drze­
wa stopniowo, gdyż spiętrzone 
bezładnie na stokach pnie groziły 
lawiną drzewną. Mimo tych wszy 
stkich trudności, a początkowo 

.także braku sprzętu usunięto dc 
końca marca br. ponad 540 tys. m. 
sześć, drewna, z czego 370 tys. 
m. sześciennych z lasów państwo 
wych, a resztę z chłopskich. Zna 
czną część surowca dostarczony 
już do składnic kolejowych, a 
stąd do tartaków. (PAP)

------------------

Złota Odznaka 
Honorowa TPPR dla ZSP
Zrzeszenie Studentów Pol­

skich za wybitne zasługi na 
pol|U krzemienia przyjaźni pol- 
sko-raJdzieckiej wśród mło­
dzieży/ akademickiej otrzyma­
ło ZŁntą Honorową Odznakę 
TPPR.

Wiceprzewodniczący ZG 
TPPR — Mieczysław Wągrow- 
ski, wręczając w piątek na 
spotkaniu w Warszawie odzna­
kę i dyplom przewodniczącemu 
Rady Naczelnej ZSP — Jerze­
mu Kwiatkowi, podkreślił du­
żą aktywność organizacji stu­
denckiej w popularyzowaniu 
wśród młodzieży osiągnięć 
ZSRR i narodów radzieckich, 
zacieśnianiu bliskiej współ­
pracy miedzy studentami obu 
krajów. (PAP)

Gershwina „Błękitna rapso- 
dia”, L. Różyckiego „Eęps i 
Psyche”, B. Brittena „Mały 
kominiarczyk”, G. Bacewicz 
„Esik w Ostendzie”, T. Kiese 
wettera „Porwanie”, „Soirće 
de gala”, (przekrój słynnych 
baletów), K. Kurpińskiego 
„Pan leśniczy”, S. Dunieckie- 
go „Paziowie królowej Mary, 
sieńki”, G. Verdiego „Truba. 
dur”.

Jest więc wyśmienita okazja 
do konfrontacji czy styl po- 
szczególnych przedstawień, jak 
i styl całego teatru reprezen­
tuje jakąś jednolitą ideę, czy 
styl ten się już skrystalizował. 
Przy okazji informujemy, że 
Opera przeorowadza obecnie 
odświeżanie” szeregu dawniej 
wystawianych pozycji („Hal­
ka”, „Madame Butterfly”, „Bo­
rys Godunow”, „Cyganeria”), 
aby dodać im zwartości, kon­
centracji. Idzie o to, by z Opery 
uczynić teatr nowoczesny do­
stosowany do nowoczesnego 
widza, (ms)

Czy będziemy 
tańczyć... mazura?

Mają Węgrzy swoje „Borkosto- 
lo”, gdzie można wsłuchiwać się 
w melodie czardasza, Austriacy 
mają „Heuriger”, w którym na­
wet najbardziej zatwardziałe 
mieszczuchy’’ przy butli wina, czy 
kuflu piwa zaczynają się koły. 
sać w takt ludowego tyrolskiego 
walca, można słuchać ludowych 
i narodowych melodii w Belgra­
dzie, Bukareszcie i innych stoli­
cach. Tylko w Warszawie takiej 
okazji nie ma. Aby zobaczyć i 
usłyszeć „mazura” czy „krako­
wiaka” trzeba miesiącami czekać 
na występy „Mazowsza” lub „Slą 
ska”.

Gdzie zaś mogą poznać polskie 
tańce i stroje ludowe bawiący w 
stolicy cudzoziemcy?

Należy więc gorąco przyklas- 
nąć pomysłowi stworzenia rów­
nież w Warszawie takiego „przy­
bytku folkloru”. Projekt „Estra­
dy Polskiego Folkloru” zrodzi! 
się w kręgu ludzi związanych ze 
sztuką Indową. Patronuje mu 
in. znany poeta i działacz ludo­
wy Józef Ozga-Michalski.

Jeśli projekt zostanie zrealizo­
wany, na estradzie folkloru bę­
dzie można oglądać barwne tań­
ce, słuchać pieśni ludowych, a 
gdy przyjdzie ochota — także 
samemu się ich nauczyć.

Pomoc estradzie przyrzekl rów­
nież Jerzy Ofierski — sołtys Kier 
dziołek. Stołeczne Przedsiębior­
stwo Imprez Estradowych obie­
cało zająć się organizacją. Bra­
kuje jednak lokalu. (PAP)

PIĄTEK, 20 KWIETNIA 1945
O 17 kwietnia gen. broni Rola" 

Żymierski w towarzystwie gen. 
fbryg. M. Spychalskiego, odbył in­
spekcję I Armii, która sforsowa* 
ła 16 kwietnia Odrę i obecnie 
bierze udział w wielkiej ofensy­
wie na Berlin.

• Potężne uderzenia Armii Czer 
wonej w Niemczech, Austrii 1 
Czechosłowacji. Wojska sprzy­
mierzonych również znajdują się 
już na terenie Czechosłowacji. 
Armia kanadyjska posuwa się 
kierunku Utrechtu, walki trwają 
także na ulicach Duesseldorfu. D° 
niewoli wzięto 5 niemieckich ge­
nerałów i 1 admirała. Trwają ma­
sowe naloty samolotów alianckich 
na Niemcy.

• Armia jugosłowiańska oczy­
szcza Bałkan z resztek band hi" 
tlerowskich.
• Czasopismo „Colliers” zamie­

ściło artykuł Stanley Rossa, któ­
ry podaje, że niemieccy przy­
wódcy faszystowscy przekazali " 
ciągu ostatnich lat olbrzymie su* 
my do Argentyny przez banki hi­
szpańskie i szwajcarskie. Ocenia 
się, że do Argentyny przekazano 
około 750 min. dolarów.

• Wicewojewoda poznański dr 
F. Widy-Wirski odbył pierwszą 
terenową wizytację w Chodzieży'

• Redakcja „Głosu Wielkopol­
skiego” otworzyła datkiem 600 zł. 
łańcuch ofiar na odbudowę sto­
licy. Wpłynęły już pierwsze dat­
ki od mieszkańców Poznania.

• W końcu ub. tygodnia otwar" 
to na Je«ycach 15 już świetlicę 
ZWM. (c)

Dzisiejszy serwis informacviny 
opracował Janusz Marciszewski.
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Tonsilowi?

nia technicznie poprawne, lecz 
nie nowoczesne. Ci drudzy 
mniej liczą na satysfakcję, pe-
wniejsi są za to 
terminu, niezłej 
nej premii.

Wniosek? U 
trzeba się liczyć 
nością pomyłki,

do trzymani a 
opinii i peł-

konstruktora 
z ewentual- 
błędu, a za
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ostatnie tini

1 Można produkować wyroby 
y bardzo nowoczesne konstruk- 
7 cVjnie, ale kiepskie jakościo- 
5 wo, zwłaszcza z punktu wi- 
e lżenia trwałości i niezawod- 
h n0£Ci eksploatacji. Znamy 
o również wiele sytuacji odwrot 
i- nvch. Przykład: odbiorniki 
’ pionier” Zakładów „Diora” 
- L jedne z pierwszych jakie 

wyorodukowano w Polsce, 
grają P° 10—15 Ist, a szkoda 

3 wyrzucić bo odbierają dobrze, 
k choć nieestetyczna, bakelito- 
k wa skrzynka sprawia, że 
' wprost nie wypada postawić 
y „o w pokoju z nowoeżesnymi 

meblami. Problem nowoczes­
ności należy więc, w moim 
pojęciu, rozpatrywać w niero­
zerwalnym związku z jako-

e 
e

y

o

ścią.
Nowoczesność 

a wskaźniki
Wskaźnik wydajności pracy,

mierzony wartością produkcji 
na jednego pracownika lub 
robotnika, jest nadal jednym 
z głównych wskaźników e- 
konomicznych. W interesie 
zakładu leży więc uzyskiwa­
nie wysokiej wartości produk-

cji w jednostce czasu. Można 
to osiągnąć najłatwiej przez 
zwiększenie wskaźnika zuży­
cia materiałów i półfabryka­
tów, materiał i robocizna to 
dwa podstawowe składniki 
decydujące o wartości pro­
duktu. Ta droga nie wymaga 
oczywiście od zakładu więk­
szego wysiłku, wystarczy pro 
dukować wyroby materiało- 
chłonne i co się da — loko­
wać w kooperacji.

Nowoczesność konstrukcji 
prowadzi natomiast z reguły 
do:

• zmniejszenia materiało­
chłonności (konstrukcja lżej­
sza),

• stosowania czasem tań-
szych, zastępczych materia­
łów,

• większego skomplikowa­
nia konstrukcji, warunkują­
cego lepsze wykorzystanie ma 
teriałów (zmiana wykrojów, 
wytłaczanie żeber wzmacnia­
jących...), co w prostej linii 
prowadzi do zwiększenia pra­
cochłonności wykonania na­
rzędzi specjalnych i samego 
wykonania wyrobu.

A zatem produkcja nowo­
czesnych wyrobów, to dla nie 
których fabryk (choć to krót­
kowzroczna polityka) — kiep­
ski interes...
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Kto WYBORCY piw

i jak?
28 maja kończę 18 rok 

borach? Co to znaczy, że 
Przedtem tymi sprawami

życia. Czy będę głosować w wy- 
wybory są równe i bezpośrednie? 
się nie interesowałam, a teraz tro-

chę mi wstyd pytać, bo przecież jestem już dorosła.
Regina Z. Ostrów Wlkp.

(nazwisko i adres znane redakcji)

Zakłady „Tonsil” produkują 
rocznie kilkaset tysięcy silni­
ków gramofonowych. Pckry-’ 
wy tych silników to odlewy 
ciśnieniowe, wykonywane ze 
stopów aluminium przez Kra­
kowskie Zakłady Odlewnicze. 
Są to małe detale, wrażace za­
ledwie po kilkanaście gra­
mów. Mimo że zakład ten po­
siada rozbudowany oddział 
obróbki, wspomniane wspor­
niki nie są należycie wykań­
czane. W okresie od 1 X 64 r. 
do 15 III br. kontrola tech­
niczna „Tonsilu” reklamowa­
ła 117.500 odlewów, przyjęto 
natomiast 146.330. Dlaczego 
tak się dzieje? Odlewnia trak 
tuje kooperację z nami jako 
zło konieczne. Nie opłaca się 
jej produkować małych odle­
wów, co innego gdyby to by­
ły jakieś płyty montażowe lub 
części motocyklowe o wadze 
kilku kilogramów.

Silnik gramofonowy S-12 
ma przyznane prawo do ozna 
czenia znakiem jakości, ale z 
racji niestarannie wykonanych 
przez KZO pokryw, tylko 
niewielkie ich partie mogą 
być znakiem tym cechowane.

Aby więc nowoczesność sta­
ła się zjawiskiem powszech­
nym i powszednim, musi być 
wprowadzony w przemyśle ta­
ki system wskaźników, przy 
którym produkcja wyrobów 
nowoczesnych będzie się opła 
cać. Jeżeli wskaźnik wydaj­
ności nie da się z naszego 
planowania wyeliminować, to 
moim zdaniem należy wyłą­
czyć przy jego obliczaniu war 
tość użytych materiałów’' i 
półfabrykatów kooperacyj­
nych. Obserwacje upewniają 
mnie w przekonaniu, że wskaź 
nik ten w dotychczasowej 
postaci jest typowym anty- 
bodźcem rozwoju nowoczes­
ności.

wybitne, nowoczesne rozwią­
zania należy materialnie — i 
nie tylko materialnie — wy­
różniać.

' Instytuty i zaplecze
Zakłady „Tonsil” zgłosiły 

na lata 1965—1966 do ośmiu
instytutów 29 tematów
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Mogą zosłać częściowo okrążone, uwikłane straceń-

Zgodnie z ordynacjami wy- 
• borczymi do Sejmu PRL i do 
' rad narodowych (artykuły od 
! 1 do 6) wybory są powszech- 
, ne, równe, bezpośrednie i od- 
. bywają się w głosowaniu taj- 
• nym. Powszechność oznacza, 

że prawo wybierania ma każ- 
. dy obywatel polski, który w 
■ dniu wyborów ma ukończo- 
■ nych 18 lat bez względu na 

płeć, przynależność narodową 
i rasową, wyznanie, wykształ­
cenie, czas zamieszkania w 

' obwodzie głosowania, pocho­
dzenie społeczne, zawód i stan 

, majątkowy. Ale nie mają pra- 
, wa wybierania osoby pozba­

wione zdolności do czynności 
prawnych lub w niej ograni­
czone z powodu choroby umy­
słowej oraz osoby pozbawio­
ne praw publicznych i obywa­
telskich praw honorowych 
prawomocnym orzeczeniem 
sadu (wydanym po 22*lipca 

I 1944 r.), w czasie trwania po­
zbawienia praw. Równość 
oznacza, że wyborcy biorą w 
wyborach udział na równych 
zasadach i że każdemu wy­
borcy przysługuje jeden głos. 
Bezpośredniość wyborów po- 
tega na tym, że wybiera się 
bezpośrednio posłów na Sejm 
PRL i członków rad narodo­
wych wszystkich stopni i że

głosować można tylko osobi­
ście. Tajność głosowania jest 
zagwarantowana odpowied­
nim urządzeniem lokalu wy­
borczego oraz tym, że karty 
wyborcze wrzuca się do urn 
w specjalnych kopertach.

Ponieważ 18 rok życia koń­
czy Pani 28 maja, wybory zaś 
odbywają się w niedzielę_30 
maja, ma Pani prawo wybie­
rać posłów i radnych. Radzi­
my jednak skorzystać z przy­
sługującego każdemu wyborcy 
prawa sprawdzenia spisu wy­
borców, czy Pani nazwisko 
znajduje się na spisie. Jak 
wynika z uchwały Rady Pań­
stwa z 26 lutego 1965 r. (D. U. 
nr 10 poz. 62), najpóźniej 38 
dni przed dniem wyborów tj. 
22 kwietnia br. spisy wybor­
ców zostaną wyłożone do pu­
blicznego wglądu. Do spraw­
dzenia spisów zachęcamy zre­
sztą wszystkich wyborców.

Ryzyko tez się liczy
Konstruowanie i wprowa­

dzanie do produkcji nowych 
wyrobów jest w każdym za­
kładzie ściśle planowane. Kon 
struktor, który otrzymuje do 
opracowania temat, zobowią­
zany jest zadania wykonać w 
określonym terminie. Jeżeli 
założy sobie ambitne rozwią­
zanie techniczne, wybiegające 
znacznie w nowoczesność, na­
raża się na ryzyko, że może 
się nie udać, że model czy

prac. Należy sądzić, że przy­
jętych zostanie maksimum 11 
tematów. Charakterystyczne, 
że stosunkowo najmniej te­
matów wstępnie przyjęły: In­
stytut Tele-Radiotechniczny 
(4 tematy na 11 zgłoszonych) 
oraz Zakład Badań i Studiów 
Teletechniki (2 tematy na 8 
zgłoszonych). Są to instytuty 
najbardziej pokrewne „Tonsi­
lowi” i podlegające temu sa­
memu Zjednoczeniu. Pomoc 
tych instytutów, jak do tej 
pory, ogranicza się do pomia­
ru wyrobów uruchamianych 
lub produkowanych seryjnie 
przez zakład.

Pomiary głośników i mi­
krofonów zlecane są przez 
„Tonsil” do ITR, ponieważ 
posiada on kabinę bezechową, 
której nie ma nasz zakład. 
Kabina taka jest niezbędnym 
urządzeniem laboratoryjnym; 
wykonywane są w niej po­
miary przeworników i urzą­
dzeń elektroakustycznych. Po­
miary takie to warunek pro­
wadzenia prac rozwojowych i 
okresowej kontroli jakości 
produkcji. Nasze starania o 
własną kabinę nie dały do­
tąd rezultatu.

Pomiary mikrofonów i słu­
chawek telefonicznych zlecane 
są do ZBiST, ponieważ apa­
raturę firmy „Siemens” do 
pomiaru tych wyrobów po­
siada ten właśnie instytut a 
nie producent. Wydawałoby 
się, że nic prostszego jak prze 
wieźć aparaturę z Warszawy 
do Wrześni, co umożliwiłoby 
zakładowi pomiary we włas­
nym zakresie, a instytutowi 
natomiast poświęcenie więcej 
uwagi i czasu tworzeniu no­
woczesnych konstrukcji. Taka 
propozycja została jednak od­
rzucona.

Koło zamknęło się. „Tonsil” 
jest jedynym w kraju pro-
ducentem przetworników

prototyp odpadnie pró-
bach, a termin nie zostanie 
dotrzymany. Jeżeli rozwiąza­
nie się uda, konstruktora cze­
ka przede wązystkim satys­
fakcja osobista i — wyjątko­
wo — jeżeli zakład dysponu­
je rezerwą funduszu płac, 
skromna podwyżka uposaże­
nia. Konstruktorzy o wyso­
kiej ambicji zawodowej i du­
żym uporze, podejmują takie 
rozwiązania. Jednak mniej 
odporni, przyjmują rozwiąza-

elektroakustycznych (roczna 
produkcja ponad 3 min. szt.), 
poziom nowoczesności w tym 
zakładzie jest zatem poziomem 
kraju. Nie może jednak w 
pełni prowadzić prac rozwo­
jowych, ani też panować nad 
bieżącą jakością produkcji z 
braku możliwości pomiarów.

Tak więc wiele jest jeszcze 
hamulców, których dopiero 
kompleksowe rozpatrzenie i 
usunięcie może umożliwuć za­
palenie zielonych świateł na 
wszystkich drogach rozwoju 
nowoczesności.
Inż. MIECZYSŁAW SŁABY

Główny Konstruktor Zakładów 
Wytwórczych Głośników 

„Tonsil”

Konkurs Chopinowski 
na płytach

V’1 MWYNARODOWY kon- 
VRs IM. F. CHOPINA utrwalo- 

na czterech dużych płytach! 
nośnicy muzyki mogą więc do- 
01 nasłuchać się wykonań lau 

fatów tej wielkiej imprezy. Na 
P^rwszej płycie Martha Arge- 
lc . Argentyna (I nagroda) wv- 
0 -uje Koncert Fortepianowy e- 
° z towarzyszeniem Orkiest-y 

rkarrnon^ Narodowej pod dv- 
e W. Rowickiego. Poza tym

* Elżbieta Głąbówna (VT na-
tHda)’ na druSiej płycie — Ar- 

"ro Moreira-Lima, Brazylia (II 
nagroda) - Koncert Fortepiano- 

y f-moll, Marta Sosińska, (Ul 
airoda); na trzeciej płycie — 
foko Nakamura — Japonia (IV 
groda), Edward Aum — USA (V 

ta?roda) oraz na czwartej Mar- 
r a Ar"er:ch, Marta Sos;ńska.

* Jabł°ński, Tamara Kołoss 
Lo>8 Carole Pachuckl 
w>ktoria Postnikow* 

i Blanca Uribe (Kolumbia) 
jWa Maria żuk (Wenezuela), 

^ystkie nagrania zostały 
ane ”na żywo” podczas 

kursowych koncertów.
Jaskie Nagrania Muza, 
3 00 XL 0261 ~ XL

obr.

wy­
kon-

płyty 
0264

Nie tak dawno pisałem o mo­
delu klubu („Głos” 14 ubm.), 
wykazując jak ujemnie na ży­
ciu kulturalnym odbija się nie 
właściwie pod względem loka­
lowym wyposażona placówka. 
Z kolei chciałbym się zająć o- 
gólnie modelem życia kultural 
nego w naszym województwie. 
Zagadnienie jest niezwykle ak 
tualne, w kulturze nastąpiły bo 
wiem ważne zmiany, przede 
wszystkim wzrosła liczba pla­
cówek środowiskowych i polep 
szyło się ich wyposażenie.

Podstawę życia kulturalnego 
stanowi około 1,5 tysiąca róż­
nych placówek. „Wierzchołek” 
— to Pałac Kultury. Pomiędzy 
tą „górą” a „dołem” istnieją 
powiatowe domy kultury i po- 
wiatowe poradnie pracy kultu 
ralno - oświatowej oraz gro­
madzkie ośrodki kulturalno- 
oświatowe i wiejskie domy kul 
tury. Schemat słuszny, nic tu 
do zarzucenia. Ale w sieci tych 
„przekazujących” placówek są 
powTażne luki. Wśród 29 powia­
tów tylko 20 ma ośrodki in­
struktażowe, w tym 15 przy po 
wiatowych domach kultury,. 5 
ośrodków — działa odrębnie. 
Wprawdzie mamy jeszcze miej 
skie domy kultury, ale w zasa­
dzie nie są one zobowiązane do 
udzielania pomocy placówkom 
w powiatach. Jeśli z tą pomo­
cą przychodzi leszczyński Dom 
Kultury, to właściwie z dobrej 
woli. Prezydium PRN na pod­
stawie przepisów administra­
cyjnych nie może partycypo­
wać w utrzymywaniu tego ro­
dzaju placówki. W przykłado-

W sprawie modelu Luhury

cze walki i tak nie spełnić głównego zadania pospiesznego wy­
padku ku Odrze. Ponieść wszakże dotkliwe straiy.

Jak wynikało z meldunków wywiadowczych, pierwszych jed­
nostek odwodowych OKW, należało sie spodziewać na wschod­
nim brzegu Odry już 31 stycznia. Jeśli więc nie miano podejmo­
wać zbyt wielkiego, awanturniczego wprost ryzyka, awangardo­
we oddziały 1 Frontu Białoruskiego musiałyby rozstrzygnąć im­
prowizowany wyścig ku Odrze do 30 stycznia. Innymi słowy 
w ciągu niespełna tygodnia wedrzeć sie w strategiczna glebie 
przeciwnika na dalsze co najmniej 250 kilometrów. Nadać swym 
działaniom średnio szybkość co najmniej 40 kilometrów na dobę 
O ile nawet zdobywanie Poznania związałoby główne siły 8 
armii gwardii oraz 1 armii pancernej gwardii zaledwie przez dwa 
dni, (po czym — co było mało prawdopodobne — natychm'ast 
ruszyłyby one ku Odrze), wymagane tempo ich działań trzeba by 
planować powyżej realnych granic. Zaś po za tymi dwoma armia­
mi, dowództwo 1 Frontu Białoruskiego nie dysponowało r.a kie­
runku poznańskim innymi siłami z których natychmiast można by 
stworzyć kułak wystarczająco mocny do przełamania się w takim 
tempie poprzez niełatwy (mimo nieobsadzenia jeszcze przez 
nieprzyjaciela ostatnich pozycji ,,Nibelungenstellunq ) teren po­
między Warta a Odrę.

W takiej sytuacji, chcąc rozwiązać podwójnie skomplikowany 
problem poznańsko-odrzański, marszałek Żuków postanowił zre­
zygnować chwilowo z kontynuowania operacji na całej szero­
kości dotychczasowego frontu natarcia. By stworzyć na przynaj- 
mn:ej środkowym, naiważnieiszym, wytyczonym przez Berlin kie­
runku ofensywnych działań taki układ sił, który pozwalałby na 
podjęcie i wygranie wyścigu ku Odrze, zdecydował sie przerzu­
cić fu działaiaca dotychczas na prawym skrzydle, wciąż bezsku­
tecznie przebuajęca sie poza łuk Noteci, 2 armie pancerna gwar­
dii generała Boodanowa. Przewidywana pierwotnie do działań 
przez obszary położone na północ od dolnej Warty...

Oło dlaczego wieczorem 23 stycznia dowódca 1 korpusu zme­
chanizowanego, generał Kriwoszejn, otrzymuje od generała Boq- 
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danowa, rozkaz zmiany kierunku działań. Zorganizowania jak 
najszybciej natarcia na Oborniki, zdobycia tego miasta i zabez-
pieczenia
2 armii

przejścia na południowy brzeo Warty głównych sił
pancernej gwardii. Następnie zaś, podjęcia

poprzez Szamotuły do Skwierzyny, by po jej zajęciu 
wadzenia rozpoznania aż po Kostrzyn nad Odra...

Co dopiero dotarły w rejon Rogoźna główne siły 
Generał Kriwoszejn natychmiast rzuca do natarcia w

pościgu 
przepro-

korpusu, 
kierunku

Obornik dwie bryqady zmechanizowane — 35 i 37 — wzmocnio-
ne artyleria i 
Chodzieży i 
Oborniki siły 
zowanej.

24 stycznia

oddziałami inżynieryjnym' korpusu. Sciąqa też spod 
Czarnkowa — by również użyć je do ataku na 
pozostałych brygad: 219 pancernej i 19 zmechani-

w południe 35
o opanowaniu Obornik. Lecz

brygada zmechanizowana melduje 
Niemcy przed wycofaniem się poza

Warłę zniszczyli mosty. Południowy, stromy w tym miejscu 
i dobrze przygotowany do obrony brzeg Warty, jest obsadzony 
przez pułk piechoty „Brandenburg" oraz oddziały 10 dywizji 
grenadierów pancernych. Próby sforsowania rzeki kończą się 
niepowodzeniem...

Tymczasem przez Wartę 7 kilometrów na południe od Pozna­
nia, w rejonie Czapur, gdzie już onegdaj zdołał wywalczyć przy­
czółek batalion majora Kunina, przeprawiają się na zachodni 
brzeg coraz to nowe jednostki 1 armii pancernei gwardii. Te 
spośród nich, które zostały wydzielone do pościgowych działań 
mających na celu głębokie oskrzydlenie Poznania, natychmiast 
ruszają na zachód. Szybko przenikają — najczęściej forsownym 
marszem na przełaj — ku wyznaczonym miejscowościom na te­
renach powiatów szamotulskiego, wolszłyńskiego. Rozbijają lub 
przepłaszają, zmuszając do coraz bardziej panicznego i pospiesz-
neqo odwrotu, te 
„Fesłung Posen”, 
manda", poczuły 
Warty.

Teraz i ludność 
niej Wielkopolski

niedobitk' 9 armii, które obszedłszy pułapkę 
nie wyłapane przez tamtejsze „Auffangskom- 
się pewniejsze poza naturalna przeszkodę

pierwszych spośród wsi i miasteczek zachod- 
przeżywa tak dawno oczekiwane, a jednak

pełne radosnego zaskoczenia chwile wyzwolenia.
(cdn)

Schemat i szczeble
wym Lesznie, na szczęście, 
współpraca powiatu z miastem 
układa się dobrze.

PDK nie mogą też spełniać 
swoich zasadniczych funkcji 
doradczych dla placówek niż­
szego stopnia. Same bowiem bo 
rykają się z trudnościami finan 
sowymi. Owszem, prezydia po­
wiatowych rad narodowych w 
budżetach wyznaczają na dzia­
łalność tych placówek pewne 
dotacje, ale skąpe, zobowiązu­
jące niejako w ten sposób kie­
rownictwa powiatowych placó­
wek do zarobkowania. Trzeba 
więc organizować imprezy i 
impreziki dochodowe dla miej­
scowego środowiska miejs’ ie- 
go, co kosztuje dużo zachodu. 
W efekcie na kontakt z tak 
zwanym terenem brak już cza­
su i chęci.

Gromadzkie ośrodki kultural 
no - oświatowe (GOKO) i wiej 
skie domy kultury są jeszcze 
dość rzadkiej a i te, które ist­
nieją nie pogłębiły swoich kon 
taktów z klubo - kawiarniami 
i świetlicami. Kadry ich są czę 
sto dobrane przypadkowo, 
wprawdzie wielu jest tam en­
tuzjastów i oddanych sprawie 
działaczy. Ci ludzie chcieliby 
pracować według tradycyjne­
go wzoru, brak im ogólnej wie 
dzy. Nie we wszystkich miej-

scowościach nauczyciele poma 
gają, bo albo sami się dokształ 
cają, albo prowadzą szkolenie 
ralnicze. Inni zaś czynni są w 
gromadzkich radach. Nie wszy
stkim też odpowiada tego 
dzaju praca.

Tymczasem „szeregowy” 
czcstnik życia kulturalnego

ro-

u- 
ma

szych i dopiero,w oparciu o to 
rozeznanie, służyć radą i po­
mysłami PDK, a te z kolei 
GOKO. Liczyć się też na­
leży, że po drodze przez te dwa 
pośredniczące ogniwa instruk­
taż coś nie coś traci, zostaje 
mylnie przekazany lub zmienio 
ny. Stąd także konieczność kon

już większe wymagania. Stare 
formy mu nie odpowiadają, 
wręcz nudzą i zniechęcają. A- 
mator — kierownik klubu czy 
świetlicy — niewiele może 
wnieść nowego.

Z kolei przypatrzmy się po 
krotce Pałacowi Kultury. Wi­
dać jego wysiłki w kierunku 
dokształcania działaczy kultu­
ralnych. Na szczególnej uwadze 
ma środowisko miejskie, naj­
bliższe. Powołał do życia Wo­
jewódzki Ośrodek Instrukcyj- 
no - Metodyczny. Organizuje 
kursy, seminaria, zaprasza na 
pokazowe imprezy Wojewódz­
kiej Sceny Amatora. Tylko te 
.pokazówki”, jak wielu roz­

mówców stwierdza, nie uwzglę 
dniają często prymitywnych 
warunków sceny wiejskiej, a 
także możliwości amatorów 
i potrzeb odbiorców. Wydaie 
się, że Pałac, aby dobrze speł­
niał swmią rolę instruktażowo- 
metodyczną — winien być bar 
dzo blisko placówek najniż-

troli tego, co się robi w 
bach i świetlicach.

Nie tylko potrzeba tu 
troli tego, co się robi, ale

klu-

kon-
i zna

jomości aktualnych potrzeb i 
dezyderatów młodego pokole­
nia. A jak one są inne od te­
go, co mieści się w schemacie! 
Młodzież, szczególnie wiejską 
interesuje na przykład — jak 
wykazują „wieczory pytań” or­
ganizowane przez wspomniany 
leszczyński Dom Kultury — ko 
deks dobrych obyczajów; jak 
zachować się w gościnie, na 
przyjęciu, w stosunku do star­
szych osób, wobec kolegi czy 
koleżanki. Nic dziwnego, mło­
dzi ludzie chcą zdobyć osobistą 
kulturę i towarzyską ogładę.

Jak z tego wynika — placów 
ki, mające obowiązek przeka­
zywania metod pracy i instruk 
tażu, nie spełniają swojego za­
dania, gdyż:

1) liczba ich nie odpowiada 
liczbie powiatów, wiele z nich

nie ma odpowiednich warun­
ków lokalowych i mocnej ka­
dry;

2 przeradzają się w instytu­
cje zarobkowe ze szkodą dla 
właściwej działalności;

3) brak im (nie wszystkim) 
rozeznania w aktualnych po­
trzebach.

I tu rysuje się dezyderat na 
następną kadencję rad narodo­
wych. Szczególną uwagę trze­
ba zwrócić na placówki powia­
towe, w miarę możliwości po­
woływać je tam, gdzie ich nie 
ma. pomóc w ich wyposażeniu 
i wzmocnić ich kadrę. Na szcze 
blu ministerialnym rozwiąza­
nia wymaga problem miejskich 
domów kultury, nie związa­
nych ani budżetem ani umowa 
mi z powiatami, nie zobowią­
zanych do współpracy z pla­
cówkami terenowymi. Najlep­
szym wyjściem byłoby przeję­
cie działających przy MDK po- 
radri p^zez prezydia powiato­
wych rad narodowych na wła­
sne utrzymanie. Skończyć też 
trzeba ze zmuszaniem Domów 
Kultury do nadmiernego zarób 
kowania. To przecież nie punk­
ty handlowe.

Obecna sytuacja w struktu­
ralnym modelu kultury w wo­
jewództwie ujawnia słabość 
szczebli pośrednich (pomiędzy 
Pałacem a rosnącymi w liczbę 
klubami). Trzeba je jak naj­
szybciej umocnić.

JÓZEF PIEPRZYK
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Świąteczny rodzynek
w polsko-włoskim

Nie przyznawaliśmy się do tego, i 
trzy na piłkę nożną przekonany był,

ale każdy, kto realnie pa- 
, że stawiając czoła dwu-

krotnemu mistrzowi świata, reprezentacji państwowej,
ubiegłym roku nie poniosła ani jednej porażki v 
spotkaniach, jesteśmy z góry na straconej pozycji.

, która w 
poważnych

Wszystko co
w tej sytuacji zrobić możemy, to zadbać o jak najmniejszą po­
rażkę. Świąteczny deser w postaci eliminacyjnego spotkania 
piłkarskiego do mistrzostw świata, okazał się jednak bardziej 
strawny aniżeli przypuszczaliśmy.

Piłkarska reprezentacja Włoch, 
uchodząca za faworyta, była dla 
naszych chłopców zupełnie rów­
norzędnym partnerem. Patrząc 
na warszawskie spotkanie z 
punktu widzenia patriotycznego, 
można nawet powiedzieć, że by 
liśmy lepsi od Włochów. Mimo 
pierwotnych obaw, niewielu jest 
dzisiaj takich, którzy twierdzą, 
że dwa zera, jako końcowy wy­
nik spotkania, są realnym od­
biciem tego, co działo się na bo­
isku. Nasi na pewno zasłużyli na 
to, aby po polskiej stronie kon-

to było plusowe. Jeżeli tak 
nie stało, to tylko dlatego, 
mistrz betonowej defensywy,

się

wy
korzystał swój atut do maksi­
mum zmuszając polskich napa­
stników do systemu stu podań, 
albo oddawania niegroźnych 
strzałów z dużej odległości.

Nie będziemy wracać do prze-
biegu gry. Doskonale
nasi Czytelnicy z

znają go 
bezpośred-

nich transmisji radiowych i te­
lewizyjnych. Jeżeli jednak wra­
camy na Stadion X-lecia to po 
to, aby podkreślić wyjątkowo u-

III liga piłkarska

wydaniu
dany, tym razem, dobór kolek­
tywu reprezentacyjnego oraz 
świetne przygotowanie taktycz­
ne zespołu polskiego.

Można by stawiać cenzurki
poszczególnym
wydaje nam się, że

piłkarzom, ale

dzo szczegółowych analiz,
mimo bar-

by to 
rych.
nie i

krzywdzące dla
, było- 
niektó-

Wszyscy pracowali solid- 
wszyscy postarali się o

to, że wielkie, okrzyczane indy­
widualności włoskiego footbolu 
nie istniały podczas niedzielne­
go spotkania.

Byliśmy świadkami pojedynku 
dwóch różnych systemów, dwóch
przeciwników 
nych klas. A 
zentacje dały 
lu twardego, 
zachowaniem

zaliczanych do róż 
jednak obie reprc- 
nam pokaz footbo- 
zdecydowanego, z 

czystości i elegan-

1-Majowy turnie] 
koszykarzy

l-Majowy turniej o PUctl3 
przechodni przewodniczącego 
WKKFiT rozegrany zostanie J 
Poznaniu w sali przy ul. 
skiej 14a. Koszykarki (ZeSpo;'. 
Energetyka, Lecha, AZS i oiin 
pii) staną do turnieju 30 bm. p' 
czątek zawodów o godz. i6j 
1 maja od godz. 16.30 do zawozi 
wystąpią drużyny męskie. Repj 
zentowane będą zespoły: Olimpy 
AZS, Warty i Lecha.

W zawodach obowiązkowo 
szą uczestniczyć najlepsi kosz, 
karze. Spotkania drużyn męstó 
rozgrywane będą do chwili U2Ji 
kania 50 punktów (przerwa 5 
zdobyciu 25 pkt.) u kobiet do; 
pkt. (x)

Im bliżej terminu rozpoczę-
■* cia XVIII Wyścigu Po­

koju, tym więcej ciekawych 
wiadomości napływa z krajów 
uczestniczących w tej wielkiej 
kolarskiej imprezie. Charakte­
rystyczne dla przygotowań jest 
to, że coraz więcej państw 
znacznie wcześniej wyłania 
reprezentacyjną szóstkę, która 
już półtora miesiąca przed 
wyścigiem wspólnie jeździ i 
przygotowuje się do startu. 
Świadczą o tym kompletne 
składy imienne, zgłaszane już 
od kilku tygodni w komitecie 
organizacyjnym wyścigu, który 
tym razem mieści się w Berli­
nie, jako że start nastąpi 8 
maja ze stolicy NRD.

*
Doświadczenie jest nie­

zwykle cenną rzeczą w przy­
gotowaniach organizacyjnych 
do poważnych imprez. Prze-

przybyciem kolarzy do Po­
znania. Wiadomo, że poprzedzi 
je mecz piłkarski, że na zaim­
prowizowanej estradzie na 
Stadionie 22 Lipca wystąpią 
znani polscy artyści estrado­
wi, że poza wjazdem kolarzy 
uczestniczących w Małym 
Wyścigu Pokoju, przewidziano 
kilka innych drobnych atrak­
cji.

*
Wiele nieuzasadnionych plo­

tek krąży zawsze wokół na­
gród fundowanych dla zawod­
ników na poszczególnych eta­
pach i na mecie wyścigu. Dla­
tego też nie od rzeczy będzie 
poinformować Czytelników, że 
zwycięzca etapu poznańskiego 
otrzyma motocykl, ufundowa­
ny przez Prezydium Rady Na­
rodowej Poznania.

*

GRUNWALD — POLONIA 1:0 (0:0)
Niedzielne spotkanie piłkarskie 

w ramach rozgrywek III ligi po­
między lokalnymi rywalami Grun 
waldem i Polonią nie zachwyciło 
nielicznej garstki najwierniejszych
kibiców obu drużyn, 
na słabym poziomie 
nym. Raziły przede 
niecelne podania oraz

Mecz stał 
technicz- 

wszystkim 
kardynal-

LECH — CALISIA 3:0 (0:0)

Również poniedziałkowe spot­
kanie drużyn III ligi niewiele od­
biegało swym poziomem od me­
czu oglądanego w pierwsze świę­
to. Zespół Lecha potraktował 
spotkanie wyraźnie ulgowo. Po-
mogli im tym przeciwnicy,

ne błędy popełniane przez defen­
sorów obu drużyn. To całkowicie 
nieświąteczne widowisko sporto­
we zakończyło się nikłym choć 
zasłużonym zwycięstwem piłkarzy 
Grunwaldu, którzy w końcówce 
spotkania uzyskali minimalną 
przewagę, wykorzystując to zdo­
byciem zwycięskiej bramki.

konują się o tym poznańscy 
działacze, którzy po raz piąty 
z rzędu, a szósty w ogóle 
przygotowują metę jednego z 
etapów WP. Poznańskiemu 
komitetowi etapowemu, pra­
cującemu od kilku lat w pra­
wie niezmienionym składzie, 
organizacja etapu tak weszła 
w krew, że niemal co roku ob­
serwujemy coraz większe wy­
przedzanie kalendarza przy­
gotowań. Opracowano już 
wiele szczegółów organizacyj­
nych, które w innych latach 
rozwiązywane były niemal w 
ostatniej chwili.

a Podobnie jak ro poprzednich 
latach poznańskie zakłady 
pracy obejmują patronaty nad. 
poszczególnymi ekipami. Dele­
gacje zakładów spotkają się z 
kolarzami na wspólnych śnia­
daniach, wręczą im kwiaty, 
drobne upominki i towarzy­
szyć będą aż do startu do 
następnego etapu.

Kolarze mieszkać będą w 
dwóch hotelach: „Wielkopol­
skim” i „Poznańskim”, oficjele 
i dziennikarze nocować będą 
w „Bazarze”, a ekipy tech-

Dobre wyniki 
lekkoatletów USA
W amerykańskiej miejscowości 

w stanie Arizona odbyły się za­
wody lekkoatletyczne, podczas 
których uzyskano kilka bardzo 
dobrych wyników.

Bardzo dobrze wystartowali o- 
szczepnicy USA. Floerke uzyskał 
81,22, a Covelli — 79,86. Silvester 
wTygrał pchnięcie kulą i rzut dy­
skiem osiągając w kuli 18,56 a w

którzy, jak nietrudno było do­
strzec, nastawili się na grę de­
fensywną. Najlepiej świadczy o 
tym fakt, iż w przecia.gu całego 
meczu, bramkarz gospodarzy za­
ledwie dwukrotnie interweniował, 
zmuszony do tego w wyniku dość 
nieoczekiwanego wypadu napast­
ników gości.

W drugiej połowie, kiedy to 
t lechici nieco „podkręcili” zdo­

bywając kolejne 3 gole przez Ja­
kubowskiego (2) i Śmiełowskiego, 
jakby zadowoleni z wyniku, go­
spodarze znów zwolnili tempo.

Piłkarze Calisii zawiedli całko­
wicie rażąc niecelnymi podania­
mi oraz brakiem zrozumienia

cji gry. Okazję do oglądania ta­
kich spotkań mamy niezwykle 
rzadko. Z przyjemnością śledzi­
li na pewno warszawski mecz 
telewidzowie siedmiu innych kra 
jów Europy.

Na marginesie tego meczu 
transmitowanego przez kraje na 
leżące do systemu Inter-i Euro- 
wizji mamy jedną uwagę. Mecz 
ten oglądali na pewno polscy 
handlowcy. I dopiero przy bie­
siadnym stole zobaczyli na ekra 
nach telewizorów, że oni prze­
grali walkę z Włochami. Wielu 
niezorientowanych mogło nawet
sądzić, spotkanie transmito-

dysku 61.01. Dunn przebiegł
100 y w czasie 9,4 a 220 y — 20,8.

Zacięty bój pierwszeństwo
stoczyli zawodnicy w skoku o 
tyczce. Zwyciężył Chase — 4,95
przed Manningiem 4,89.

Ted Nelson, który niedawno w 
Europie uzyskał na 800 m w hali 
najlepszy wynik na świecie 1.47,4 
tym razem wygrał 880 y w słab­
szym czasie 1.51,6.

Słabo spisali się skoczkowie w 
dal. Zwycięzca Hopkins osiągnął 
7,38, a rekordzista świata Boston 
zajął drugie miejsce osiągając — 
7,35.

Wśród kobiet Marilin White 
wygrała bieg na 100 y — 11,0 oraz 
na 220 y — 25,0.

Prawie gotowy jest już pro­
gram imprez związanych z

niczne w hotelu „Staromiej­
skim”. Na posiłki dojeżdżać 
będą, jak zwykle, do restaura­
cji „Adria”, (b)

Na międzynarodowych zawo­
dach lekkoatletycznych w Raba­
cie Amerykanin Johnson wygrał 
skok wzwyż osiągając 2,14.

wśród napastników, (za)
A oto wyniki dalszych 

III ligi piłkarskiej: 
Górnik (Konin) — Warta 
Olimpia (Koło)—Olimpia 
Sokół (Piła) — Vitcovia 
Włókniarz (Turek) —

spotkań

(P-ń) 2:1
(P-ń) 1:4

0:0

wane jest z Rzymu a nie z War 
szawy. Wśród okalających sta­
dion reklam widzieliśmy bowiem 
takie firmy, jak Cinzano, Fiat, 
Castor, Vini Ferrari itp. Zasta­
nawiałem Się dlaczego przy o- 
kazji odbierania programu przez 
kilka krajów europejskich, nie 
poszły w świat takie hasła, jak 
E. Wedel, Polish Vodka, Gopla­
na, Lechia, Animex, Varimex, 
i kilka innych ex-ów. Widocznie 
w ferworze przygotowań przed­
świątecznych, zapomnieliśmy o 
tym, że nadarzyła się świetna 
okazja, albo przyjęliśmy zasadę, 
że lepszy dolar w garści, niż... 
perspektywy.

Na szczęście nasi piłkarze nie 
dali się zdystansować Włochom.

Dyskobolia (Grodzisk 
Zjednoczeni (Września) —

KKS (Kępno)

uzyskali wynik 
największym

remisowy z
zainteresowaniem

oczekiwaĆ będziemy ich wystę­
pów w Rzymie. (Bod)

Przed zjazdem zielonych hokeistów
W środę 21 hm. obradować będą w Poznaniu w sali Pałacu 

Działyńskich uczestnicy sprawozdawczo-wyborczego Zjazdu Pol­
skiego Związku Hokeja na Trawie. Jest to jedyny związek 
centralny, który ma swoją siedzibę poza stolicą. Posiada on czte­
ry związki okręgowe (wojewódzkie) i dwie delegatury w mia­
stach wojewódzkich. Liczy ponad 60 klubów i około 3600 aktual­
nie czynnych sportowców. Nie są tym objęte kluby szkolne i za­
wodnicy, którzy nie figurują w kartotece związkowej.

W ostatniej, czteroletniej ka­
dencji w zarządzie i wydziałach 
PZHT nie zaszły poważniejsze 
zmiany personalne. Prezesem (od 
lat sześciu) jest Zenon Kurowski, 
trenerem państwowym również

od wielu lat Sobiesław Paczkow­
ski.

W ciągu ostatnich czterech lat 
PZHT zrealizował w pełni swo­
je plany. Brak sprzętu jest na­
dal kłopotliwy. Przybywa jedy­
nie nieco lepszych, trawiastych 
boisk.

Do niedawna jeszcze nie­
doceniana, traktowana 
bardziej jako hobby niż 

społeczne zjawisko, doczeka 
la się nareszcie właściwej ran 
gi. Mowa o turystyce, która 
jak niewiele dziedzin — zro­
biła w ostatnich latach za­
wrotną karierę. Tylko ośrod­
ki z bogatą tradycją letnisko- 
wo-wczasową potrafiły się w 
porę oprzeć fali turystycznej, 
zabezpieczyć tzw. bazę przy 
wzmożonym najeździe urlo­
powiczów. Inne powiaty, czę­
sto nie zdające sobie sprawy 
z bogactwa jakie posiadają 
w postaci pięknych terenów 
turystycznych, ani się spo­
strzegły jak zostały zalane 
żywiołem i niemal zmuszone 
do intensywniejszego działa­
nia.

Utarło się u nas powiedze­
nie, że gonimy turystę. Jest 
w tym wiele prawdy'- znacz­
nie mniej energii tracimy na 
-eklamę wypoczynku niż na 
bezskuteczne perswadowanie 
tysiącom ludzi, że od stycznia 
wszystkie łóżka na sezon zo­
stały już zarezerwowane. Sy­
tuacja w turystyce zaczyna 
przypominać po trosze mieszka 
niową. Ciągle przybywa nam 
nowych izb (domków campin­
gowych) i ciągle jest ich za 
mało.

Z tego zjawiska wiele po- 
w'atów wyciągnęło jak naj­
dalej idące wnioski. Prywat­
ny konik stosunkowo wąskiej 
grupy ludzi wędrujących z 
ulecakiem i laską przerodził 
się w masowy ruch turystycz 
ny setek tysięcy rodzin. Ta

Twrys^yLa w programach F^U

W Trzciance myślą o nas
społeczna potrzeba znalazła 
swe odbicie w programach 
Frontu Jedności Narodu tych 
powiatów, które mają szcze­
gólne warunki dla rozwoju 
turystyki. Programy Leszna, 
Wolsztyna, Międzychodu, Cho 
dzieży, Gniezna, Czarnkowa 
czy Trzcianki obok wielu istot 
nych zagadnień ekonomicz­
nych, sporo miejsca poświę­
cają planom rozbudowy ba­
zy turystycznej, zagospodaro­
waniu nowych terenów, stwo 
rżeniu możliwie jak najwięk­
szej grupie ludzi warunków 
godziwego wypoczynku.

Weźmy dla przykładu po­
wiat Trzcianka, stosunkowo 
najmniej znany w turystycz­
nej rodzinie. Zaczęło sj,ę jak 
w wielu innych óśrodkach w 
naszym województwie. Obok 
plaży miejskiej nad jeziorem 
Sarcz poiawiło się kilka dom 
ków. Potem wyrosły następ­
ne. Nie opodal usadowiła się 
poznańska „Centra” ze swymi 
damkami. Tak zaczął się ro­
dzić ośrodek wypoczynkowy, 
a z nim tysiąc problemów. 
Brakowało wody, światła, ja- 
dłodjajni, świetlicy itp. Je­
szcze nie uporano się z tym, 
a już nowe domki zapełniały 
las. Administrowały terenem 
kolejno PKKFiT. Miejskie 
Przedsiębiorstwo Gospodarki 
Komunalnej, a ostatnio w 
myśl starego porzekadła „le­

piej późno niż wcale” powstał 
Powiatowy Ośrodek Sportu, 
1 u-ystyki i Wypoczynku 
(POSTiW) Późno, powstał bo 
1 stycznia, kiedy papierkowe 
przygotowania do sezonu do­
biegają już końca. Zabrakło 
więc miejsca dla ośrodka w 
planach inwestycyjnych, przy 
działach limitów przerobo­
wych itp. Niezrażone jednak 
tym kierownictw’© przystąpiło 
energicznie do pracy, a kie­
rownik POSTiW Andrzej Cze 
szyński zapewnił nas, że je­
szcze w tym roku, niezależ­
nie od istniejącego bufetu, 
powstanie bar szybkiej obsłu 
gi, tak zwana dzika plaża zo­
stanie zagospodarowana (pra­
ce są poważnie zaawansowa­
ne),przybędzie sprzętu pły­
wającego, zostanie założony 
ogródek jordanowski, parking 
i poprawi się drogę dojazdo­
wą.

W najbliższych planach prze 
widuje się dalszą rozbudowę 
ośrodka z 250 na 500 miejsc, 
budowę nowych, murowanych 
domków segmentowych, bu­
dowę stałej restauracji na 
250 miejsc, urządzenie klubo- 
świetlicy „Ruchu”. Domki z 
plaży miejskiej przeniesione 
zostaną do lasu obok cen­
trum campingowego. Między 
jeziorem Sarcz a Stradom- 
skim przekopany zastanie ka­
nał umożliwiający swobodne

żeglowanie po obu jeziorach. 
Jeszcze w tym roku rozpo­
częte będą prace przy budo­
wie amfiteatru i panoramicz­
nego kina w lesie nad jezio­
rem z widownią na 1400 
miejsc. Całość w połączeniu 
ze stadionem sportowym two 
rzyć będzie jeden z najpięk­
niejszych 1 wzorowo zagospo­
darowanych ośrodków wypo­
czynkowo-turystycznych w na 
szym województwie.

Nie zapomniano także o 
małym, ale uroczym ośrodku 
w Krzyżu, który (powiększo­
ny nieco) otrzyma zakład ga­
stronomiczny. Dośw7iadczeni 
turyści z Oddziału Między­
uczelnianego PTTK w Pozna­
niu rozpoczną w najbliższym 
czasie penetrację terenu i zna 
kowanie najciekawszych szla­
ków. POSTiW nie ustaje w 
poszukiwaniach nowych atrak 
cyjnych miejsc pod przyszłe 
ośrodki wypoczynkowe.

Tak najogólniej wygląda 
plan operacyjny powiatu 
trzcianeckiego w , turystyce 
Udostępnienie piękna włas­
nego powdatu przez stworze­
nie odpowiednich warunków 
do wypoczynku i turystyki 
jest jednym z poważniejszych 
punktów wyborczego progra­
mu Frontu Jedności Narodu 
tego powiatu.

BOGDAN DOHNKE

Obecnie plany szkoleniowe za­
kładają przygotowania do ewent. 
wyjazdu na Olimpiadę 1968 r. 
Pierwszym tegorocznym spraw­
dzianem formy naszej kadry (dwa 
zespoły) będzie turniej między­
narodowy w czerwcu br. z oka­
zji MTP w Poznaniu. Udział we­
źmie pięć reprezentacji państwo­
wych. Spodziewany jest przyjazd 
zawodników Indii. Program o- 
bejmuje także wyjazdy do An­
glii i Włoch. W październiku 
1966 r. z okazji 40-lecia związku 
przewiduje się zorganizowanie 
wielkiego turnieju, uzgodnio­
nego z GKKFiT oraz WKKFiT. 
Udział mają wziąć same potęgi 
światowe w tej dyscyplinie. Przy­
puszczalnie zobaczymy: Indie lub 
Pakistan, Japonię, Holandię, An­
glię, drużyny NRF i NRD. Na 
wiosnę 1967 r. przewiduje się tour 
nee po Azji.

Na zjeździe uchwalony będzie 
nowy statut PZHT. Wybrany zo­
stanie także nowy zarząd na 
okres czteroletni.

Uczestnikom zjazdu życzymy 
pomyślnych obrad.

dalekopisem.
1’IŁKARZE JUGOSŁAWII 

WYGRYWAJĄ Z FRANCJĄ
W Belgradzie rozegrane zosta­

ło eliminacyjne spotkanie piłka-- 
skie przed przyszłorocznymi mi 
strzostwami świata w Anglii mię­
dzy Jugosławią i Francją. Wy­
grali Jugosłowianie 1:0 (0:0). 
TRZECIE MIEJSCE GAWLICZKA

W Czechosłowacji rozpoczął się 
4 etapowy wyścig kontrolny z u- 
działem przygotowujących się do 
Wyścigu Pokoju kolarzy CSRS 
Polski, Rumunii i Bułgarii. Pierl 
wszy etap wygrał zwycięzca wy­
ścigu Pokoju z roku ubiegłego

• Skład naszej reprezentat 
kolarskiej na Wyścig Pokoju i 
stalony zostanie definitywnie 1 
bm. Przypuszczalnie wyglądać o 
będzie następująco: R. Zielińsj 
J. Magiera, J. Kudra, S. Gazć 
J. Staroń i J. Gawliczek.

• W ciągu bieżącego roku « 
będzie się na Jeziorze Maltański 
29 imprez o charakterze mięćr 
narodowym, ogólnopolskim i 
jewódzkim. Wioślarze zapian; 
wali 18 regat, kajakarze 11. Nj; 
zależnie od tego odbędą się w 1 
znaniu wyścigi na Warcie.

• Poznański Związek Kręgla- 
ski zrzesza obecnie 10 klub( 
(sekcji) w naszym województw) 
Mają one swoje siedziby w 6 ® 
Stach. Poznań posiada cztery ki 
by, dysponuje trzema kręgielni 
mi. Wioślarze KW 04 mają ki 
gieln-ię asfaltową i do PZK ł 
należą.

• 15 szkół, 550 chłopców i dzie 
cząt klas V Dzielnicy Poznań ■ 
Grunwald wzięło udział w te 
niejach siatkówki i koszykowi 
Zwyciężyła młodzież Szkoły Pa 
stawowej nr 9 przed nr 26, nr. 
15 i nr. — 80.

• 2 i 3 maja odbędą się w Zt 
ckau (NRD) międzynarodowe s 
wody kajakowe, w których wj 
stąpi również drużyna Polski, st 
niorzy i juniorzy.

• Wojewódzkie szermiercze t 
minacje do mistrzostw Pols- 
(6—9 maja w Warszawie) odbęś 
się w Poznaniu, w sali KS Wart 
w dniach 24 i 25 bm. Po pięć 
najlepszych z każdej broni uą 
ska prawo startu w imprezie ct 
tralnej.

• Piłkarze okręgu poznański- 
go klasy C, juniorów i trampk: 
rzy wystartują do wiosennej rr 
dy rozgrywek w najbliższą nie 
dzielę. Trampkarze mają wk 
zaległych spotkań.

• Powiat pleszewski posiada 
zespoły sportowe LZS. Około 29 
członków, zrzeszonych jest w H 
sekcjach.

Będą „zgrywać" 
cudzoziemców

Akademicki Klub Turystycz: 
zaprasza wszystkich do udziału1 
I Złazie Lingwistycznym z 
w Czernicach (Puszcza Zielonki 
Warunki: trzeba się zapisać ? 
klubie „Od nowa” (piwnica), 1 
Wielka 1—6: 22. IV w godz. 18-5 
trzeba zapłacić (studenci — 5 i 
inni — 10 zł), trzeba udawać znw 
cę: esperanta (trasa z Pońk 
dzisk), angielskiego (trasa z KoM 
nicy), francuskiego (trasa z 
rowanej Gośliny), rosyjskiego 
sa z Łopuchowa) lub niemiecki* 
go (trasa z Czerwonaka). W W 
grodę przewidziano: barana, KR 
ry na rożnie zostanie upiecz^' 
oraz tańce ludowe do któryś 
Przygrywać będzie wiejska kaP* 
la. Wszystko to — 24 i 25 kwH 
nia br.

Złaz Lingwistyczny zainaugurt; 
je Dni Turystyki Studenckiej 4 
środowisku poznańskim. (ad)

Czechosłowak Smolik uzyskuj!' 
czas — 3:24.02 (z bonif.). Drug1 
miejsce zajął również Czechos’1' 
wak Doleżal, który pokonał 
finiszu naszego „górala” Gawlik 
ka oraz Rumuna Dumitresc" 
Trójka ta która uciekła wraz ** 
Smolikiem pozostałym rywali 
uzyskała czas — 3:25.02.

STRACILI SZANSE

W dalszym ciągu eliminacji P'1' 
karskiego turnieju juniorów UE^ 
Polska zremisowała z Irlandią ” 
• :0, i straciła szanse na przejsc‘ 
do dalszej rundy. Nasza druży®’ 
po dwóch kolejkach objęła Pr? 
wadzenie w grupie ale o pier7 
szym miejscu zadecyduje spotKł 
nie Szwajcaria — Irlandia.



^Pracownicy poszukiwani
poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjnych 
Hydrobudowa 9” w Poznaniu zatrudni zaraz:

INŻYNIERA MECHANIKA z praktyką do pracv 
przedsiębiorstwie; INŻYNIERÓW wzgl TECH-

NiKÓW BUDOWNICTWA LĄDOWEGO LUB SA­
NITARNEGO (z praktyką) na stanowiska kierow­
ników budów; MAJSTRÓW BUDOWLANYCH. Pra­
ca na terenie województwa poznańskiego. Wyna­
grodzenie wg UZP w budownictwie do omówienia 
Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadr, Poznań, ul. 
Świętósławska 12._ _____________K241Ó
przedsiębiorstwo Upowszechnienia Prasy i Książki
Ruch” w Poznaniu, ul. Zwierzyniecka 9 — zatrudni 

niżej wymienionych pracowników: REWIDENTA 
finansowo - księgowego — wymagane wykształcenie 
wyższe lub średnie plus praktyka; 2 INWENTARY­
ZATORÓW — wymagane wykształcenie średnie 
(praca terenowa); KIEROWNIKA Działu Księgowości 

wymagane .wykształcenie średnie plus praktyka
•Warunki pracy i płacy do omówienia w Sekcji Kadr 
Przedsiębiorstwa „Ruch” w Poznaniu, ul. Zwierzy- 
niecka 9.____________________ _ ________ K2609
poznańska Fabryka Łożysk Tocznych, zatrudni MĘŻ­
CZYZN do pracy na automatach. Wymagania:<ukoń- 
czone 18 lat i 7 klas szkoły podstawowej. Zgłoszenia 
przyjmuje Dział Kadr, ul. Krańcowa 9, pokój nr 3.

_ __________ K2685.
Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Elewac-yjnych 
w poznaniu, ul. Woźna 11 przyjmie zaraz do robót 
elewacyjnych i budówlanych a) na budowy w Poz­
naniu: MURARZY, TYNKARZY, LASTRYKARZY, 
BLACHARZY i ROBOTNIKÓW NIEKWALIFIKOWA- 
NYCH — zgłoszenia Poznań, ul. Woźna 11 b) na bu­
dowę w Ostrowie Wlkp.: TYNKARZY, LASTRYKA­
RZY, BLACHARZA — zgłoszenia Ostrów Wlkp., Szpi­
tal'Limanowskiego._________________ ” K2723
przeds. Uprzem. Budownictwa Rolniczego w Pozna­
niu ul. Żmigrodzka 41/49, tel. 644-32, 628-75 , 642-16 — 
zatrudni zaraz: 2 ZDUNÓW, 10 BLACHARZY, 
6 BLACHARZY - DEKARZY; 30 MURARZY — na bu­
dowy prowadzone na terenie miasta Poznania i pow. 
poznańskiego, oraz w Oddziale Prod'ukcji Pomocni­
czej. Wynagrodzenie w/g układu zbiorowego pracy 
w budownictwie. Zgłoszenia kierować — 'Dział Za­
trudnienia.__________________________  K2537
SPRZEDAWCÓW PROWIZYJNYCH na lody „Ca- 
lypso” — przyjmiemy natychmiast. Przedsiębiorstwo 
Barów Mlecznych w Poznaniu, ul. Kozia 8 — Dział 
Handlowy. K2568
Zarząd Aptek Woj. Poznańskiego i m. Poznania — 
poszukuje pilnie MGR. FARMACJI do pracy w ap­
tekach m. Gniezna. Możliwość powierzenia stanowi­
ska zastępcy kierownika apteki. Zatrudnienie zaraz. 
Zgłoszenia należy kierować do ZAWP im. p. — 
Poznań, ul. Bułgarska 59/61. K2543
Samodzielny Oddział Wykonawstwa Inwestycyjnego 
przy Zakładach Energetycznych Okręgu Zachodnie­
go w Poznaniu, ul. Grunwaldzka 1 — zatrudni zaraz 
25 ROBOTNIKÓW niekwalifikowanych i ELEKTRO­
MONTERÓW do robót montażowych wykonywanych 
na terenie województwa poznańskiego. Warunki 
pracy i płacy do omówienia na miejscu — Dział 
Kadr, pokój 4, codziennie od godziny 7—14. K2530
Dyrekcja Zasadniczej Szkoły Zawodowej dla Pra­
cujących przy ZNTK „Poznań” w Poznaniu — za­
trudni z nowym rokiem szkolnym NAUCZYCIELI 
następujących specjalności: 1) mg-inż. elektryk luo 
iaż. elektryk do nauczania przedmiotów z działu 
elektrycznego; 2) mgr-inż. mechanik lub inż. me­
chanik do nauczania technologii metalu i maszyno­
znawstwa; ó') mgr-inż. mechanik lub inż. mechanik 
do nauczania rysunku 'technicznego; 41 mgr fizyki, 
wzgl. absolwent Studium Nauczycielskiego. Zapew­
nia się zatrudnienie w wymiarze co najmniej pół­
tora etatu, agodnie z normami stosowanymi w sźko. 
łach zawodowych. Nauczyciele wynagradzani są w/g 
stawek obowiązujących w szkolnictwie zawodowym. 
Korzystają ze świadczeń kolejowych (80-proc. zniżka 
kolejowa, ekwiwalent mundurowy, 13 pensja, bez­
płatne lekarstwa). Bliższych informacji udzieli Dy­
rekcja Szkoły, Poznań, ul. Przemysłowa 34a, telefon 
589-91. K2681

Praca
Przyjmę ucznia do zawo­
du kowalskiego. Edmund 
Malinowski, Czerwonak 
pcw. Poznań. 46003g 
Pomoc dofinowa na stałe 
potrzebna. Pokój służbo­
wy. Wymagane opinie. 
Górcgyn, Bohaterów We­
sterplatte 2, tel. 612-01, 
wewn. 324 , 5084p
Pomoc domową młodszą 
z gotowaniem zatrudni 
lekarka. Ul. Sowińskiego 
19 m. 3. 46916g
Krawcowa specjalpość 
kostiumy płaszcze i suk­
nie potrzebna. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzką 19 ęJlą 45792g.
Przyjmę ucznia w zawo­
dzie malarskim. Poznań, 
ul. Rolna 50 m. 7.

_____ ______ _ 45816g 
Kto wyuczy panienkę 
fryzjerstwa. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz- 
*3 19 dla 45873g.
Pomoc domową, wyłącz­
nie samotną, również 
rencistkę — przyjmę na 
stale. Pokój zapewniony. 
Gosieniecki, Puszczykoż 
w°> ul. Słoneczna 11 a.
-______________ 45881 g
Fryzjerka przyjmie pra­
cę zaraz. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 45978g.

Bieljźniarki na koszule 
męskie, dobre siły po­
trzebne. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 45980g.

NauKa
Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna. 
Poznań. Al. Marcinkow­
skiego 2a. ©arter 433443 
Studentki udzielą lekcji 
matematyki, chemii. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 47041g.

Stolarską maszynę uni­
wersalną wieloczynno­
ściową kupię lub zamie­
nię na pojedyncze. Po­
znań, Kordeckiego 22a. 
______ __ __ 45957g 
Kupię balans d'o 5 ton. 
Adres: ul. Gorczyńska 9, 
warsztat, telefon 611-01, 
wewn. 62.__________ 46238g

Siatkę parkanową, bra­
my, furtki, słupki, kom­
pletne oparkanienia wy­
konuję. Dąbrowskiegą.42. 
 455933 
Sprzedam okazyjnie sza­
fę pancerną 180 X 60 cm. 
Tel. 448-07. 45862g

Dnia 16 kwietnia 1965 r. zmarła nasza długo­
letnia pracownica

Weronika Zielińska
Pogrzeb odbędzie się w dniu 20 kwietnia 1965 

roku o god'z. 16 na cmentarzu na Górczynie.
DYREKCJA rada zakładowa 

WSPÓŁPRACOWNICY 
ZAKŁADÓW ENERGETYCZNYCH 

OKRĘGU ZACHODNIEGO W POZNANIU 
_ K2357

Dnia 16 kwietnia 1965 r. zmarł, przeżywszy lat 
®6. nasz drogi ojciec, dziadek, pradziadek 
1 brat, śp.

Jan Osiński
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bm. 

° godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

W smutku pogrążona
RODZINA

47028g

Grunwai<izka 19.

DYREKCJA TECHNIKUM GOSPODARCZEGO 
W POZNANIU, ul. Śniadeckich 54/58, tel. 652-18

O G Ł A S Z A, że z dniem 1 maja 1965, r.

przyjmuje zgłoszenia 
chłopców i dziewcząt do technikum 
na kierunki:
♦ technologia żywienia zbiorowego;
♦ hotelarstwo.

Od kandydatów na kierunek hotelarstwo, wy­
maga się zamiłowania do nauki języków obcych. 
Bliższych informacji udziela^ekretariat Szkoły.

K2659

ZAWIADOMIENIE
Dnia 31 marca 1965 roku nastąpiło 

POŁĄCZENIE
Budowlanej Spółdzielni Pracy w Kościanie 

z Budowlaną Spółdzielnią Pracy w Śmiglu.

Wszelką korespondencję, zamówienia, dostawy 
materiałów itp. prosimy kierować pod adresem: 
BUDOWLANA SPÓŁDZIELNIA PRACY

W ŚMIGLU, 
powiat Kościan, ul. św. Wita nr 21 

K2477

...................................    I..I. I.WIJI

Przetargi

ZŁOM ZŁOTY
NĄJLEPIEJ SPRZEDASZ 
W SKLEPIE „VERITAS”
Poznań, ul. Kantaka 10. 

 K2027

Posiadamy do natychmiastowej sprzedaży

70 m3 dłużycy świerkowej
z odbiorem własnym. Ceny do uzgodnienia 

zarządzie Spółdzielni.
ROLNICZA SPÓŁDZIELNIA PRODUKCYJNA 
w Rudnikach p-ta Opalenica pow. Nowy Tomyśl

K2716

Wapno palone i hydraty­
zowane najwyższej jako­
ści sprzedaje Wapiennik 
w Błotnicy, pow. Strzel­
ce Onolskie. 22910
Wózki dziecięce najnow­
sze modele noleca — Szcze 
pańska. Czerwonej Armii 
70,43804g 
Siatkę parkanową — na 
klatki i sita polecam. 
Czerwonej Armii 23. 
____________________ _42221g 
Bramę do garażu, bufet 
i kredens oraz 2 łóżka 
metalowe z materacami 
korzystnie sprzedam. Zgło 
szenia: tel. 660-46 w godz. 
18.00—20.00.__________46253g
Jadalnię dębową w do­
brym stanie — sprzedam. 
Poplińskich 1 m. 4, oglą­
dać godz. 15—20. 5135p
Siatki parkanowe — pod 
tynkowe, rury piecowe, 
rynny dachowe polecam. 
Dzierżyńskiego 268. 
_ ____________________44365g 
Sprzedam okazyjnie pia­
nino „Zimmermann” pły­
ta metalowa. Radziński, 
Zieliniec, Strzałowska 55. 

_45794g 
Bramę i furtki oraz słup­
ki parkanowe sprzedam. 
Poznań-Górczyn, Andrze­
jewskiego 19._______ 45776g
Sprzedam okazyjnie wó­
zek meblowiec — space- 
rówkę z budką i pokrow­
cem. Poznań, Obornicka 
93 m. 1.  45845g
Nowoczesną spacerówkę 
z budką i pokrowcem — 
sprzedam. Dzierżyńskiego 
142 m. 33.45871g 
Sprzedam wózek nowo­
czesny. Poznań, Chełmoń 
skiego 5 m. 9. 45876g
Spacerówkę czeską białą 
sprzedam tanio. Chełmoń 
skiego 9 m. 8. 45992g 
Sprzedam legalizowany 
taksometr rosyjski „Ri- 

iga”. Starołęcka 235 —
^Poznań. . 45889g
Sprzedam jadalnię ciem­
ny orzech. Poznań, Al. 
Wielkopolska 36 — par­
ter.45927g 
Sprzedam sypialnię (brzo 
za kaukazka). piec c. o. 
2 ms, aparat tryko- 
tarski „Rapidese”, ku­
chenkę węglową, lampy. 
Belwederska 18, tel. 
634-72._______________ 45952g
Sprzedam wózek dziecię­
cy głęboki, nowoczesny 
w dobrym stanie. Szcze­
pańska, Dębiec, Szczepa­
na 4. 459833
Sprzedam młockarnię 

• czyszczarkę szeroko młot 
ną. Stefan Bucholc, Pa- 
włówko, pow. Wągrowiec.

4434p
Sprzedam ciągnik Zetor 
25 po kapitalnym remon 
cie. Szukała, Paproć 
p-ta. pow. Nowy To­
myśl,________________ 4425p
J,ajka zarodowe kur 
.,'włoszek” sprzedam. Po­
znań, Świerczewskiego 
117,__________________46075g

•Szczeniaki^— foxteriery 
gładkowłose (rodowodowe 
— po importach) sprze­
dam. Łatak, Bydgoszcz, 
Dworcowa 26, tel. 269-42.

K2843

Sprzedam motocykl „Ju­
nak”. Rożanowski, Po­
znań - Kotowo 5, telefon 
668-85. 45853g

POZNAŃSKIE BIURO PROJEKTÓW 
BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOWEGO

ul. Ratajczaka 10/12 ;
prosi

o zgłoszenie się przedsiębiorstwa, 
które z początkiem ^br. oferowało w prasie 
poznańskiej sprzedaż ' wózków do przewożenia 
książek w bibliotekach w cenie 1.600 i 1.900 zł.

K2665

Samochód „Syrena 101” 
dobrze utrzymany licz­
nik 30.000 km, sprze­
dam. W’alas Kępno, ulica 
Obr. Pokoju nr 6 m. 2, 
tel. 318.4967p
Sprzedam Jawę 175, prze 
bieg 5 tys. Stan b. dobry. 
Cena 14 tys. Śniadeckich 
6 rp. 8, godz. 16 do 19. 
_____________________ 47027g 
„Jawę” 250 sprzedam. Ło­
zowa 62 m. 8, od godz. 16. 
________ ____________ 45761g 
„Syrenę 101” przebieg 18 
tys. km sprzedam. Runk, 
Leszno, Słowiańska 61. 
_______________45819g 
„Syrenę 102” — 18.000 km 
przebiegu sprzedam. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
45841g._______________  
Takson^gtr „Hałda” oraz 
przyczepę do samochodu 
„Warszawa” — sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwald-zka 19 dla 45867g.
„Jawę” 250, stan dobry, 
tanio sprzedam. Szama­
rzewskiego 60 m. 22.
_____________________ 45874g
Motocykl „Mińsk” 125 
ccm sprzedam. Poznań, 
Nowowiejskiego 9 m. 2. 
_____________________ 45875g 
Sprzedam „Jawę” mało 
używaną. Kania St., Lu­
boń, Armii Czerwonej 47. 
_____________________ 45880g 
Sprzedam skuter. Poznań, 
AJ. Marcinkowskiego 20, 
podwórze lewo, suterena. 
____________ 45908g 
Sprzedam motorower „Ko 
mar”. Poznań-Dębiec, Bu 
kawa 26 m. 5._____ 45949g
Garaż oddarę w dzierża­
wę. Słoneczna 13a. 45953g
Sprzedam tanio „Jawę” 
175. Poznań - Szeląg, ul. 
Pasterska 15 . 45970g
Motocykle „Jawa” 175 i 
250 sprzedam. Poznań- 
Wola, ul. Kołobrzeska 20. 
________ •_________ 459723 
Sprzedam samochód ,,O- 
pel - Olimpiad. Miejska 
Górka, Sportowa 1.
____________________  4424p 
;,Jawę” 250 po dotarciu 
tanio sprzedam. Droż- 
dżyński, Bojanowo Po­
znańskie, Marcinkowskie 
go 12.4425p 
Sprzedam „Pannonię” po 
18 000 km, cena 9.000 zł. 
Kmiecik, Nosków, pow. 
Jarocin._____________ 4431p
Okazyjnie- sprzedam mo­
tocykl „Simson - Sport 
250”. Stan idealny. Kom­
plet części zamiennych. 
Idzi Szkudlarek, Podgórz, 
poczta Kramsk, pow. Ko- 
nin.______________  
Sprzedam samochód 
..Fiat - Multipla”. Marian 
Ohnsorge, Koło, Toruń­
ska 76a m. 10.______ 46005g
Sprzedam motocykl z 
przyczepą po małym prze 
biegu lub zamienię _ na 
samochód DKW. Świer­
czewskiego 237 (Edwar­
dowo). 46029g

Poszukuję mieszkania wy­
łączonego w Poznaniu po­
siadam do zamiany dom 
jednorodzinny niewykoń­
czony. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
45795g.  
2 pokoje, kuchnia, łazien­
ka (przy ul. Łukaszewi­
cza) zamienię na 3 wzgl. 
2’/s pokoju z kuchnią, ła­
zienką, samodzielne. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
45713m.  
Pokój 22 m2, wspólna ku­
chnia, osobne liczniki, 
Łazarz zamienię na więk­
sze możliwie samodzielne. 
Warunki do uzgodnienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
45726m.  
Pilnie poszukuję pokoju 
z kuchnią względnie do 
remontu wyłącźone. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
45834m. __________
Mieszkanie 2'/s pokoju 
(Kantaka) — możliwość 

..praktyki lekarskiej, ad­
wokackiej, rzemieślniczej 
zamienię na mieszkanie 
3—4-pokojowe. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 45870m.
Zamienię 2 pokoje z ku­
chnią (50 m!) — śródmie­
ście, na 2—3 pokoje nowe 
budownictwo, najchętniej 
Jeżyce. Oferty Biuro O- 
głoszęń, Grunwaldzka 19 
dla 45868m,
Pani pracująca poszukuje 
pilnie pokoju. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, 'Grunwaldz­
ka 19 dla 45899m.
Zamienię pokój, kuchnia, 
samodzielne na 2 pokoje 
i kuchnię. Oferty Biu^o 
Ogłoszeń. Grunwaldzka’19 
dla 45914m.
Zamienię mieszkanie po­
kój z kughnią, I ptr., sło 

%neczne, samodzielne na 2 
pokoje z kuchnią, samo­
dzielne. Oferty Biuro O- 
głoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 45919m.
Poszukuję pokoju wyłą- 

• czonego, dzielnica Stare 
Miasto. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 45947m.
Zamienię pokój słonecz­
ny (20 ms) z balkonem, 
skrytka (12 m2), kuchnia 
i łazienka wspólne na 
kawalerkę. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 45979m.
Zamienię 4 pokoje, ku­
chnia, telefonem, samo­
dzielne, śródmieście na 
2ł/s pokoju kuchnią sa­
modzielne. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 45985m.
Poszukuję mieszkania 
wyłączonego w Pozna­
niu lub powiecie poznań 
skim. Płatne z góry. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 46000g.-

Unieważnia się 
zagubioną 
PIECZĄTKĘ 
FIRMOWĄ 

o nast. treści:
Poznańskie 

Przedsiębiorstwo 
Budownictwa 

Przemysłowego nr 2 
Poznań, 

ul. Marchlewskiego 128 
Telefon: 509-67, 511-81. 

K2664

TOWARZYSZOWI PREZESOWI

J. Bielińskiemu
SERDECZNE WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 

I GŁĘBOKIEGO UBOLEWANIA
z powodu śmierci OJCA-' 

składają
POP RADA ZAKŁADOWA

ZARZĄD J PRACOWNICY
POZNAŃSKIEJ SPOŁDZ. MIESZKANIOWEJ

470433——— I ———
W dniu 16. 4. 1965 r. zmarł nagje po krótkich 

i ciężkich cierpieniach, mój najdroższy mąż, 
ukochany ojciec, teść i dziadek

Stanisław tain
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bm. 

o godz. 13.45 z kaplicy cmentarnej na Janiko­
wie.

O tej bolesnej stracie zawiadamia
ŻONA Z RODZINĄ

K2874

Ogród owocowo-warzyw­
ny 2.100 m2, domek miesz­
kalny, okolica Poznania. 
Materiał budowlany, ce­
gła, grzejniki c. o„ par­
kiet (pozwolenie na Bu­
dowę) sprzedam z powo­
du 'choroby.' Oferty**Biu- 
ro Ogłoszeń. Grunwaldz- 
ka 19 dla 45371g,
Domek jednorodzinny ko 
ło Gdyni — sprzedam. 
Poważne oferty J. No­
wak, Wolsztyn; Dąbrow­
skiego 12.4685p
Witkowo! Sprzedam do­
mek jednorodzinny 0,3 ha 
ogrodu. Informacje: Do- 
machowski. Witkowo 
_ ____________________ 45732g 
Górczyn-Kopanina parce­
lę ładnie położoną, opło- 
towaną. bardzo korzyst­
nie sprzedam. Adres 
wskaże ' Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
45719g.

Kupię pilnie gospodar­
stwo do 5 ha lub wy­
dzierżawię do 8 ha, w do 
brym punkcie. Poważne 
oferty kierować: ■ Kosza­
lin, Biuro Ogłoszeń, T42501
Dom jednorodzinny wol­
ny z ogrodem 2700 m‘ Po 
zr.ań, tanio sprzedam.’ O- 
ferty Biuro Ogłoszeń 
Grunwaldzka 19 dla 
46685g.  
Kupię parcelę zatwierdzo­
ny plan willi jednoro­
dzinnej Grunwald blisko 
tramwaju. Szczegółowe 
oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
45818g. _______________
Kupię domek jednoro­
dzinny z ogródkiem w 
Poznaniu do 170.000 zb 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
45754g.
Kupię dom (willę) jedno 
rodzinną w Poznaniu. 
Oferty z podaniem ceny 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 45767g.
Sprzedam parcelę budow­
laną l.OOo m2, oparkanio- 
na, w Poznaniu nad*Je­
ziorem Kiersk-im. Wiado­
mość: Pranań, Krzyżow- 
niki. Łagowska 12. 45788g
Domek jednorodzinnyjwol 
ny z cieplarnią, okolica 
Mosina sprzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 45866g.
Sprzedam dom z ogro­
dem (5 pokoi z wygoda­
mi), plus 150 m2 powierz­
chni warsztatowej, garaż, 
p-iwnica — 5.000 m2, 80 
drzew owocowych. Po 
sprzedaży wszystko wol­
ne. 36 km od Poznania. 
Oferty' Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 45883g.
Rzemiosło — ogrodnicy — 
h od owcy! Poznań — dom 
komfortowy na dwie ro­
dziny, warsztat, garaże, 
magazyny, nowoczesny 
kurnik, pół ha, sadu, 
komunikacja miejska — 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 45913g._______________  
Sprzedam lub wydzierża­
wię ziemię 1 ha w Jelón- 
kach, Tel. 463-17. 45928g 
Kupię w Poznaniu d^mek 
jednorodzinny, komforto­
wy do 300 tys. zł. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun- 
waldzka 19 dla 45938g.___ 
Sprzedam dom wyłączo­
ny 3 pokoje, kuchnia, ła­
zienka, ogród. Przeżmi- 
rowo, szosa Poznańska 11. 
_____________________ 45969g 
Poznań-Starołęka — sprze 
dam działkę 930 m2 bu­
dowlaną, zadrzewioną. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 46064g.
Sprzedani dom z dużym 
ogrodem przy Rybakach. 
Informacje: Czarnków,
Brzezińska 10.4429p 
Sprzedam gospodarstwo 
6 ha ziemi pszenno-bura- 
cżanej w tym 1 ha łąk, 
z martwym inwentarzem, 
zabudowania murowane, 
wieś zelektryfikowana. 
Piotr Dziadkowiak, Wy­
rzeka, poczta Dalewo, 
pow. Śrem.4428p 
Sprzedam gospodarstwo 
rolne o obszarze 1 Ha 75 
arów wraz z zabudowa­
niami w Romanowie Doi 
nym, powiat Czarnków. 
Gospodarstwo blisko
Czarnkowa. Jadwiga Flo­
rek. 4430p
Sijrzedam dom z miesz­
kaniem w Rakoniewi­
cach, Rynek 31. Albin Tra 
wiński, Wolsztyn, NBP, 
Rynek 7.44%2p 
Natychmiast sprzedam 
gospodarstwp rolne 7,5 ha 
w Poznańskiem. Oszczy- 
pa)a. Nowa Só), ul. Ar­
mii Cze-rwonej 43. 4433p
Sprzedam dom jednoro­
dzinny, wolne mieszkanie 
z ogrodem 3,5 mor3i w 
Wolsztynie. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 4435p.

Rejon Eksploatacji Dróg Bublicznysh w Rogoźnie, 
ul. Zw. Stalingradzkich nr 37 — ogłasza PRZETARG 
na wykonanie ROBÓT ELEKTRYCZNYCH — budo­
wa transformatora i doprowadzenie linii WN i NN 
z materiału wykonawcy, wraz z dostawą transfor­
matora, oraz z wykonaniem dokumentacji proję&to- 
wo-kosztorysowej. Termin wykonania robót 31 maja 
W65 r. Informacji o rozmiarach i rodzaju robót 
udzieli Sekcja Techniczna. W przetargu mogą wziąć 
udział przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze 
i prywatne. Oferty należy składać w zalakowanych 
kopertach w kancelarii Rejonu w Rogężnie. Komi­
syjne otwarcie ofert nastąpi dnia 3 maja 1955 r. Re­
jon zastrzega sobie prawo wyboru oferenta lub 
unieważnienia przetargu bez p‘odania przyczyn.

K2773
Zakłady Mięsne — Przetwórnia w Poznaniu, ul. Wil- 
kóTiskich nr 8 — ogłaszają PRZETARG na wykopanie 
OBRZYRZĄDOWANIA DO ZAMYKANIA PUSZEK 
SZYNKOWYCH 3 Ibs. do zamykarki półautomatycz­
nej a urządzeniem próżniowym, marki „Callahan” 
prod. amerykańskiej, typ SV - 226. Oprzyrządowanie 
winno być wykonane w miesiącu maju 1965 r. w cią­
gu 10 dni od' daty dostarczenja w/w zamykarki. 
Szczegółowych informacji udzieli Dział Gł. Mecha­
nika, telefon nr 424-42. Oferty w zalakowanych ko­
pertach należy składać w ciągu lo dni od daty ni­
niejszego ogłoszenia. W przetargu mogą brać udział 
przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze lub pry­
watne. Zastrzega się prawo wyboru oferenta, wzgl. 
unieważnienia przetargu bez podania powodów.

K2658
Komitet Rodzicielski przy IV Liceum Ogólnokształ­
cącym w Poznaniu — ogłasza PRZETARG NIE­
OGRANICZONY na wykonanie 30 SZTUK RAM 
OCHRONNYCH DO OKIEN, oraz 2 KRAT. Wymiary 
do ustalenia na miejscu. Termin wykonania — na­
tychmiast. Termin otwarcia ofert ustala się na 
5 dni od' daty ukazania się ogłoszenia. W przetargu 
mogą brać udział przedsiębiorstwa państwowe, spół­
dzielcze i prywatne. Zastrzega się dowolny wybór 
wykonawcy lub unieważnienia przetargu bez po­
dania przyczyn. 45962g
Dolnośląskie Zakłady Metalurgiczne „Dozamet”, 
Nowa Sól, ul. Nowotki nr 52 — zlecą WYKONANIE 
•DETALI (części zamiennych tfo maszyn) w ramach 
robót tokarskich, frezarskich i montażowych. Przed­
siębiorstwa państwowe, spółdzielcze oraz. warsztaty 
szkół zawodowych, proszone są o zgłoszęnie swych 
ofert do dnia 30. IV. 1965 r. Dokumentacja techniczna 
oraz wszelkie sprawy do wglądu są w Dziale Pro­
dukcji Sekcja Kooperacji „Dozamet” w Nowe} Soli, 
pokój nr 14. K2652

————————-  ............................................ -l"
Komunikaty

ZAWIADOMIENIE
Wydział Budownictwa, Urbanistyki i Architektury — 
Prezydium Rady Narodowej m. Poznania — działa­
jąc na podstawie rozporządzenia Rady Ministrów 
z dnia 27 października 1961 r. (Dz. U. nr 57, poz. 314) 
i zarządzenia nr 3 Przewodniczącego Komitetu Bu­
downictwa, Urbanistyki i Architektury z dnia 20 
stycznia 1962 r. (Dz. Budownictwa nr 1/6^, poz. 4) 
o trybie i sposobie postępowania w sprawach współ­
działania organów administracji państwowej oraz 
ludności przy sporządzaniu miejscowych planów za­
gospodarowania przestrzennego — ZAWIADAMIA 
O PRZYSTĄPIENIU DO SPORZĄDZENIA SZCZE­
GÓŁOWYCH PLANÓW ZAGOSPODAROWANIA 
PRZESTRZENNEGO następujących terenów:

I. Rozszerzony teren śródmiejski wyznaczany gra­
nicami; od północy — torami kolejowymi i terenem 
Cytadeli, od wschodu — ul. ul. Katowicką, Maja­
kowskiego, Podwale i Bydgoską; od' ppłudnia — ul. 
ul. Wyspiańskiego, Strusia, Chwiałkowskiego, Biel- 
niki, Wioślarska; od zachodu — ul. ul. Kościelna, 
Kraszewskiego, Szylinga, Matejki.

II. Teren zachodni Winograd^ wyznaczony grani­
cami; od północy — ul. Lecłiicką; od wschodu — ul. 
Drużbickiego oraz jej przedłużenie do ul. Słowiań­
skiej; od południa — ul. Słowiańską; od zachodu — 
ul.‘ Obornicką.

Zainteresowane organizacje społeczne i pplitycznc, 
urzędy i instytucje oraz osoby prywatne proszone 
są o nadesłanie postulatów,* zamierzeń i wniosków, 
dotyczących wymienionych terenów do dnia 21 maja 
1965 r. pod adresem Wydziału: Poznań, plac Kole- 
giacki 17. K2748

Lekarstwo o nazwie Ła­
si*: prod. Hoechst (NRF) 
potrzebne zaraz dla cięż 
ko chorego. Zgłoszenia 
pod nr tel. 58-43-17.

47030g

Panie, które mnie pod­
niosły po upadku 14. I. 65 
r^około 7, narożnik Czer­
wonej Armii i Marcin­
kowskiego proszę się 
zgłosić Jackowskiego 40 
m. 13.46554g
Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby, ubrań, 
fraków, smokingów. Po­
znań, Paderewskiego 1 
m. 4. - 46124g-

Matrymonialne
Pragniesz szczęśliwego 
małżeństwa? Napisz dziś 
— „Venus” Koszalin, 
Odrodzenia 6. Błyskawi­
cznie prześlemy krajowe 
adresy. Informacje — 10 
zł znaczk a mL K2102 
Rencista samotny, bez na 
logów, pozna samotną 
starszą panią z mieszka­
niem, chętnie rencistkę. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Grun- 
waldzka 19 dla 46025g.
Panna lat 28, wykształ­
cenie średnie techniczne, 
mieszkanie w pobliżu Po 
znania, pozna w celu ma 
trymonialnym odpowied­
niego pana. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 46047g.
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RADIO — PROGRAM I: 7.25 Piosenka dnia; 7.45 
„Błękitna sztafeta”; 8.05 Muzyka; 8.50 „Z mojej 
teczki”; 9 „Od melodii do melodii”; 9.40 Dla przed­
szkoli słuch, pt. „Siedmiomilowe buty — Paluszka”; 
10 Public, międzynar.; 10.10 Konc. symf.; 11 „Na 
kresach lasów” — fragm. książki; 11^0 Public, za­
graniczna; 11.40 Muz. ludowa narodów radzieckich; 
12.45 „Rolniczy kwadrans”; 13 Muzyka; 14.15 Utwo­
ry na flet w wyk. Leona Tojkowskiegoj 14.30 ,,Za­
gadki muzyczne”; 15.10 Estetyka życia codzien­
nego; 15.30 Z życia ZSRR; 16.35 Program młodzie^ 
żowy; 17.05 Pięć minut odpowiedzi; 17.15 „W po­
wszednim dniu”; 17.40 Fragm. szkicu Lenarta; 
18.05 Konc. dnia;- 19 Kurs jęz. rosyjskiego; 19.15 
Uniwersytet Radiowy — pog. mgr B. Kastory pt. 
„Dłutem lodowca”; 19.30 Gra „Studio M2”; 20.30 
Program wieczoru; 26.35 Słuch. „Jutro”; 21.15 
W różnych rytmach; 22.05 Konc. życzeń miłośni­
ków muz. poważnej; 23.10 Muz. taneczna.

WIADOMOŚCI; 5, 6, 7, 8, 12.65, 15, 18, 26, 23.
PROGRAM II: 7.50 Piosenka dnia; 8.15 Kurs jęz. 

ang.; 9.05 Konc. dnia; 9.50 Public, międzynar.; 10 
„Jarmark cudów”; 11.49 Z notatnika radiowego; 
12.25 Zielone Zagłębie; 12.40 Muz. ludowa in crudo; 
13.25 Madrygały Luca Marenzio w wyk. Chóru Ra­
dia Szwajcarii włoskiej; 14.45 „Błękitna sztafeta”; 
15.30 Dla dzieci opow. 1^. „Idę i śpiewam”; 16.25 
Felieton pt. „Poeci radzieccy wobec wojny”; 16.35 
Śpiewa Pozn. Kabaret Piosenki; 18 Aud. K. Pierz- 
chlewicza; 18.15 Z życia pozn. szkół muzycznych; 
18.56 Uniwersytet Radiowy — felieton pt. „Podwór­
kowa serenada”; 19.05 Muz. i aktualny 19.30 Ka­
lejdoskop kulturalny: 26.20 „Zdumiewające odkry­
cie” — nowela fantastyczna; 21.40 Nowości Pol­
skiego Wydawn. Muzs^cznego; 22.10 Uniwersytet 
Radiowy; 22.25 „Ambicje i starty”; ż^ĄO Muz. tan.; 
23.10 Trybuna Kompozytorów Polskich — w progr. 
utwory A. Dobrowolskiego; 23.40 „Melodie na do­
branoc”.

WIADOMOŚCI: 5.33, 6.30 , 7.30, 8.30, 12.05, 16, 19, 
21, 23.50.

TELEWIZJA — 16.40 — Program dnia; 16.45 — 
Film dla dzieci z serii: „Opowieści znad rzeki”; 
17 — Wiadomości; 17.65 — Teleturniej — „JUlubiope 
melcyiie”; 17.35 — Wyprawy TV Przyjaciół; 18.05 — 
—- Film pt. „Spotkanie z orkiestrą”; 18.25 „Etap 
pierwszy i drugi” — reportaż z Kombinatu Petro­
chemicznego w Płocku; 18.56 — „1020 lat w ciągu ro­
ku”; 19.30 — Dziennik i dobranoc; 20 — Program 
wiejski — „Wycinanki”; 20.15 — „Zaduszki”'— film 
fab. prod. polskiej (16 I.); 21.55 — Dziennik; 22.15 
— „Na wielkim ekranie”; 22.45 — 16 lekcja jęz. an­
gielskiego.



1 Maja
w Pleszewskiem
W Pleszewie powołano Po­

wiatowy Komitet Obchodu 1 
Maja, na którego czele stanał 
I sekretarz KP PZPR Stani­
sław Jezierski.

Tegoroczne obchody 1 Maja 
w powiecie pleszewskim połą 
czono z ogólnonarodową kam­
panią wyborczą do Sejmu i 
rad narodowych. Szeroko o- 
mówi się dorobek Sejmu PRL 
i rad narodowych.

Obchody pierwszomajowe 
odbędą się uroczyście w Ple 
szewie, a na wsi w Choczu 
Dobrzycy, Gołuchowie, Wie- 
czynie i Gizałkach. W pozo^ta 
łych gromadach przewidziane 
są akademie gromadzkie i za­
bawy ludowe.

W zakładach pracy odbędą 
się w dniach od 26 do 29 
kwietnia wieczornice i akaue 
mie zakładowe. W szkołach 
wszystkich typów zorganizo­
wane zostaną wieczornice lub 
pogadanki dla młodzieży. 30 
kwietnia o godz. 19 przewi­
dziana jest powiatowa akade­
mia pierwszomajowa, na któ­
rej z zakładów pracy przed­
stawiciele złożą meldunki o 
wykonaniu zobowiązań. 1 Ma­
ja w Pleszewie na Rynku od­
będzie się wielki wiec społe­
czeństwa Ziemi' Pleszewskie j.

Mieszkańcy Pleszewa po po 
łudniu obejrzą występy zespo 
łów artystycznych. (Iki)

Nakładem Państwowego Wy­
dawnictwa Rolniczego i Leśnego 
ukazała się niedawno praca inż. 
Henryka Góry, zatytułowana 
„Podstawy energetyki dla tech­
ników przemysłu leśnego”. Książ­
ka została zatwierdzona jako pod 
ręcznik dla uczniów klasy IV 
pięcioletniego technikum prze­
mysłu leśnego i w sposób przy­
stępny, przy zastosowaniu rycin, 
wprowadza czytelnika w zasady 
energetyki. Oprawa płócienna, 200 
stron, nakład 2000 egz., cena 16 
zł. (pż)

Czyn społeczny 
OSP w Słupcy

OSP w Słupcy powstała w 
roku 1893. Założycielem był 
miejscowy lekarz Bronisław- 
Mieczysław Gutowski. Przez 
72 lata słupecka OSP cieszy 
się zaufaniem mieszkańców 
miasta i okolicy.

W roku 1961 postanowiono 
pobudować w czynie społecz­
nym strażnicę OSP. Opraco­
wano i zatwierdzono doku­
mentację techniczną opiewa­
jącą na około 2 miliony zł. 
Z chwalą rozpoczęcia budowy 
słupecka OSP posiadała 
780 000 zł. własnych środków 
finansowych (w gotówce i czy 
nach społecznych) oraz z do­
tacji PZU i Prezydium PRN 
— 550 000 zł. Z początkiem 
1962 r. rozpoczęto budowę. 
Obecnie strażnica OSP jest 
iuż na ukończeniu. Otwarcie 
ma nastąpić 16 maja br.

Ofiarność przy budowie wy 
kazali strażacy: Ignacy Jawor 
ski, Mieczysław Gieryn. Raj­
mund Ławniczak, Józef Pe­

Strażnica OSP w Słupcy

rek, Stanisław Wośkowiak, 
Marian Leszczyński, Franci­
szek Klosse, Czesław Front- 
czak, Karol Jabłoński, Ta­
deusz Rychter, Stanisław Ko­
łodziejski i Hieronim Barto­
szewski.

Dużą pomoc przy budowie 
okalało Kółko Ro^icze ze 
Słupcy i Zakłady Przemy­
ku Ziemniaczanego w Stawie. 
W nowej strażnicy uruchomio 
he zostaną biura Powiato­
wego Zarządu Straży Pożar­
nych oraz znajdzie pomieszczę 
nie nowa sala widowiskowa, 
świetlica i garaże na prze­
chowalnię sprzętu, (tor)

Strzalkowókl pawilon ąaidronomiezno - handlowy.

Sztandar przejmuje GS Strzałkowo

Kompleksowe zwycięstwo 60-latki
działalności Gminnej Spółdzielni Zaopatrzenia i Zbytu 

v / w Strzałkowie pow. Słupca pisaliśmy mniej więcej 
przed dwoma laty, z okazji rozpoczęcia budowy nowoczes­
nej bazy handiowo-usłrgowej i magazynowej. Dziś mamy 
nową sposobność; strzałkowska GS zdobyła I miejsce w 
kcfhpleksowym współzawodnictwie o tytuł przodującej spół 
dzielni w województwie poznańskim. Szczyci się ona rów­
nież swoją Brygadą Pracy Socjalistycznej, której 17 człon­
ków — pracowników mieszalni pasz przemysłowych, po-
siada od 22 lipca ubiegłego
Ten fakt mówi o postawie 

i pilności młodego zespołu 
pracowniczego. Wiadomo bo­
wiem, że wymagania i kryte­
ria oceny we współzawodnic­
twie o zaszczytny tytuł BPS 
są surowe. Wchodzi w rachu­
bę rytmiczne wykonywanie 
planów dziennych, miesięcz­
nych i półrocznych, estetyka, 
higiena i znajomość przepisów 
bezpieczeństwa pracy, oszczę­
dność surowców i opakowań, 
przestojów w produkcji itp. 
Przy tym jakość produktu nie 
może nastręczać żadnych za­
strzeżeń. Wszystkie te warun­
ki strzałkowska Brygada Pra­
cy Socjalistycznej spełniła i 
spełnia nadal — dążąc do zdo 
bycia złotych odznak BPS.

A teraz kilka słów o ubie­
głorocznej działalności spół­
dzielni, która za parę dni 
przejmie sztandar przechodni 
z GŚ Krobia w powiecie go­
styńskim. Trudno przewidzieć 
jak długo zatrzyma ten sym­
bol dobrej roboty u siebie. W 
każdym razie będzie on zdo­
bił uroczystość jubileuszową 
z okazji 60-lecia strzałkow­
skiej GS. Placówka ta zosta­
ła bowiem założona w 1905 
roku, przez polskich chłopów,

8RM0-wcy również 
współzawodniczą
Powiatowy Sztab ORMO 

we Wrześni, na ostatniej na­
radzie, zainicjował współza­
wodnictwo pomiędzy poszczę 
gólnymi placówkami ORMO. 
Obejmuje ono sprawy orga­
nizacyjne, popularyzujące ora 
cę ORMO wśród społeczeń­
stwa, zagadnienia szkolenio­
we itp.

Udział we współzawodnic­
twie zgłosiło już 21 placówek 
ORMO. Wyniki oceni specjał 
na komisja, która zwróci 
szczególną uwagę na działal­
ność profilaktyczną. Współza 
wodnictwo to obejmie cały 
rok 1965. Wyniki ogłoszone zo 
staną w lutym 1966 roku.

(K. St.)

TEATRY

KWIECIEŃ 

20 
wtorek

Teodora, 
Agnieszki

Słońce: 4.45—19

W POZNANIU
POLSKI — g. 19 „Holsztyński”; 

NOWY — g. 19 „Niezwykły pro­
ces”; OPERA — g. 19 „Straszny 
dwór”; OPERETKA — nieczynna; 
MARCINEK — próby.

W WOJEWÓDZTWIE
KALISZ: „Przypadki Robinsona 

Kruzoe”.

KINA
CHODZIEŻ — Ceramik: „Gwia­

ździsty bilet”; Noteć: „Zalotnik”; 
CZARNKÓW: „Droga do przy­

roku srebrne odznaki BPS. 
w obronie przed germańskim 
naporem ekonomicznym, jako 
Spółdzielnia Handlowa „Rol­
nik”. Po latach okupacji hi­
tlerowskiej agendy „Rolnika” 
przejęli w 1945 roku ci sami 
ludzie, tworząc Gminną Spół­
dzielnię „Samopomoc Chłop­
ska”.

Skromna była początkowa 
działalność. Dzisiaj GS jest 
wielkim kombinatem wielo­
branżowym, którego obroty w 
1964 roku osiągnęły 150 mi­
lionów złotych, w tym tylko 
55 milionów w dziale deta­
licznym towarów konsump­
cyjnych. Reszta obrotu przy­
pada na dział zaopatrzenia w 
artykuły do produkcji rolnej 
i rozszerzone* usługi dla wsi. 
Od czterech lat strzałkowska 
GS prowadzi nawet półhurto- 
wą sprzedaż materiałów pęd­
nych. Zarządy kółek rolni­
czych, PGR-y, spółdzielnie 
produkcyjne i inne użytkow­
nicy traktorów, samochodów i 
motocykli, szczerze sobie chwa 
lą tę inicjatywę, gdyż zmniej­
szają koszty eksploatacji po­
jazdów, nie urządzając wy­
cieczek po ropę, benzynę i 
oleje do Wrześni lub Konina.

Drugim obiektem przemy­
słowo-usługowym jest wspo­
mniana wcześniej mieszalnia 
pasz przysłowiowe „oczko w 
głowie” Zarządu, Rady Nad- 
zorczej i 
Spółdzielni, 
prowadzono 
ników 1600 
100 procent

200 pracowników 
W 1964 roku roz- 
z niej wśród rol- 
ton mieszanek, o 
więcej niż w ro­

ku poprzednim. Świadczy to 
chyba o wzrastającej popular 
ności pasz przemysłowych. 
Ale strzałkowska mieszalnia 
zaopatruje rolników nie tylko 
w swoim rejonie. Ogółem wy 
produkowano w roku ubie­
głym 15 tysięcy ton różnych 
mieszanek dostarczając je są­
siednim, a nawet odleglejszym 
powiatom Wielkopolski. Przy 
tym pracownicy mieszalni 
mają powód do zadowolenia i 
słusznej dumy: dotychczas nie 
otrzymali żadnych reklamacji 
ze strony odbiorców..

Obecnie trwają prace wy­
kończeniowe przy wyposaża­
niu wnętrz pawilonu handlo- 
wego gastronomicznego w
bazie usługowej przy stacji 
kolejowej. Obok magazynów 
mieścić się tam będą punkty 
skupu produktów rolnych i 
sprzedaży wszelkich materia­
łów potrzebnych wsi, bar szyb 
kiej obsługi, restauracja i ka­
wiarnia, sklep meblowy i go­
spodarstwa domowego. Rolnik 
przyjeżdżający do GS-u bę­
dzie mógł wszystkie sprawy 
handlowe załatwić na miej­
scu, w promieniu 300 metrów, 
bez potrzeby jeżdżenia po o- 
siedlu. Nawet sprawy pienięż­
ne, gdyż na miejscu będzie 
placówka Spółdzielni Oszczę­
dnościowo-Pożyczkowej.

stani”; GNIEZNO — Lech: „Czas 
miłości” Polonia: „Niebezpieczna 
droga”; GOSTYŃ: „Wszyscy do 
domu”; JAROCIN — Echo: „Ser­
ca trzech dziewcząt”; Cristal: 
„Krzyżacy” i „Mezalians”; KA­
LISZ — Kosmos: „Ikaria X BI”; 
Oaza: „Hrabia Monte Christo”; 
Stylowe: „Mrok za dnia”; Syre­
na: „Szczęściarz Antoni” i „Zda­
rzyło się w Rzymie”; Wolność: 
„Nagie ostrze”; KĘPNO: „Powia­
towa lady Makbet”; KŁODAWA: 
„Oklahoma”; KOŁO: „Królowa 
Krystyna”; KONIN — Energetyk: 
„Z powodu kobiety”; Górnik: 
„M — Morderca”; KOŚCIAN: 
„Mysz, która ryknęła”; KROTO­
SZYN: „Strzelba z Nevesinje”; 
LESZNO: „Dylemat”; MIĘDZY­
CHÓD: „Strzelba z Nevesinje”; 
NOWY TOMYŚL: „Uczta wigi­
lijna”; OBORNIKI: „Miłość Alo­

Reprodukowane zdjęcie przed 
stawia właśnie fronton nowo 
czesnego pawilonu gastrono­
mi czno - h a nd 1 owego. Zrobiono 
dużo dla wygody 3-tysięcznej 
rzeszy członków Spółdzielni i 
reszty rolników z rejonu 
Strzałkowa. Nic dziwnego, że 
tak rozwijająca się placów­
ka zwyciężyła we -współza­
wodnictwie z 200 innymi spół 
dzielniami w województwie.

K. .J

.MUZYKA

Inwazja pianistów
W związku z niedawnym 

konkursem chopinow­
skim miasto nasze od­

wiedzają różni zaqraniczni wir­
tuozi fortepianu. Po koncertach 
Pachuckiei (USA) i Mitanowej 
(Bułqaria) słuchaliśmy recitalu 
Ikuko Endo — odrzuconej już 
po II etapie turnieju warszaw- 
skieqo. Japońska solislka jednak 
okazała sie nieprzeciętna pia­
nistka, przede wszystkim w 
„Dwóch Leqendach'' F. Liszta. 
Dłuqi szereq utworów Chopina 
również qrała z nieprzeciętnym 
artyzmem. Dwukrotnie zapełniła 
się, do ostatnieqo miejsca, 
oqromna aula UAM podczas wy­
stępów Marthy Arqerich (Argen­
tyna). Laureatka I naqrody cho­
pinowskiej popisywała sie z 
orkiestra symfoniczna Filharmo-

Fundusz gromadzki 
w Ostrzeszowskiem

Jednym z podstawowych 
zadań rad narodowych jest 
należyta realizacja funduszu 
gromadzkiego po stronach wy 
datków i dochodów. W roku 
1964 na fundusz gromadzki w 
powiecie ostrzeszowskim wply 
nęła kwota 2741000 zł. Nie 
wszystkie jednak terenowe 
rady narodowe przykładały 
do tego zagadnienia należy­
tą wagę. M. in. GRN KuźrJ- 
ca Grabowska po stronie do­
chodów wykonała plan w 57 
procentach, Mąkoszyce — w 
67 procentach, Ostrzeszów — 
w 73 procentach, Czajków — 
w 77,4 procentach. Wydatki z 
tego funduszu najsłabiej zre­
alizowały; Bukownica — 59.7 
procent, Kuźnica Grabowska 
— 62 procent, Rogaszyce 88 
procent. Najlepsze wyniki po 
stronie dochodów i wydatków 
ma gromada Mikstat.

Z funduszu gromadzkiego 
w roku ubiegłym na działal­
ność rolnictwa przekazano — 
34000 zł, na budowę i remon­
ty dróg gromadzkich — 875000 
zł, na gospodarkę komunalną 
260000 zł, na oświatę — 210060 
zł, na kulturę — 111000 zł o- 
raz na ochronę przeciwpoża­
rową 517000 zł. Należyta rea­
lizacja funduszu gromadzkie 
go przyczyniła się do lepszej 
działalności rad narodowych 

(np)

szy”; OSTRÓW — Roma: „Za­
rezerwowane dla śmierci”; Słoń­
ce: „Gejsza”; OSTRZESZÓW:
„Herbaciarnia pod księżycem”; 
PIŁA — Iskra: „Kasiarz”; Koral: 
„Rękopis znaleziony w Saragos- 
sie”; PLESZEW: „Podróż w kwie 
cień”; RAWICZ: „Odwet kapita­
na Lesza”; SŁUPCA: „Dwa złote 
colty”; ŚREM: „Wszystko dla 
psów”; ŚRODA: „Rodzaj miło­
ści”; SZAMOTUŁY. „Skarb w 
srebrnym jeziorze”; TRZCIANKA: 
„Cichy wspólnik’’; TUREK: „Sał- 
vatore Giuliano”; WĄGROWIEC: 
„Latający profesor”; WOL­
SZTYN: „Dziki pies Dingo”; 
WRZEŚNIA: „Żywi i martwi” — 
(I i II s.).

W POZNANIU
MUZEA

nieczynne

Co z eksportem w Ostrowie?
W Ostrowie opinia publiczna coraz głośniej domaga & 

zwiększenia produkcji eksportowej, poprawienia je; 
struktury na korzyść artykułów przemysłowych i wpr^ 
wadzenia wszędzie tam, gdzie dotąd nie była wytwarzana,

Z tym większym zacieka­
wieniem oczekiwano, jakie 
odbicie znajdzie eksport w pla 
nach alternatywnych ostrow­
skich zakładów pracy. Wskaź 
niki dyrektywne nakładały, 
ze Ostrów ma na koniec przy 
szłej pięciolatki wyproduko­
wać na rynki zagraniczne to­
wary wartości blisko 259 min. 
zł, z czego 191 min. zł przy- 
radać miało na eksport bez­
pośredni. Nie jest to dużo, 
znacznie poniżej możliwości. 
Gorzej, że połowę z tego 
miał realizować przemysł rol­
niczy, a 
Horst w o 
skie.

Wersje 

Przedsię-ściślej
Jajczarsko-Drobiar-

altematywne, opra-
cowane przez przedsiębior­
stwa, były już śmielsze w 
swych zamierzeniach: ponad 
50 proc, dodatkowej produk­
cji wielu zakładów stanowią 
wyroby przeznaczone na eks-

nii. W proqramie Koncerł d-mell 
Mozarfa i Koncert C-dur Proko­
fiewa. Wśród bisów: Liszt i oczy­
wiście Chopin. Już sam wybór 
kompozycji świadczy o możli­
wościach repertuarowych mło­
dej artystki, która przedstawiła 
swój kunszt w 3 różnych 
klasycyzm, romantyzm 
modernizm.

Z ujmującą prostota i 

stylach: 
(bisy),

bezpo-
średniościa orała Arqerich Mo­
zarta, zabieoaiac fu o obiektyw­
na, spokojna interpretacje. Dia­
metralnie inaczej uiety oczywi­
ście został Prokofiew, kiedy do­
szedł do qłosu fascynujący tem­
perament Arqentynki. Tak od- 
tworzonepo Koncertu C-dur bo­
daj jeszcze u nas nie słyszeliśmy 
(inni rozumieją qo sucho, ko­
stycznie, klasycyzuiaco). Żelazna 
looika koncepcji, ostre kontrasty 
wyrazowe, wymodelowane ude­
rzenie, dynamika i blask dźwię­
ku, elektryczna technika — po­
zwalają określić talent Arqerich 
mianem fenomenu. Akompania­
menty prowadził Z. Szostak — 
dyskretny, czuiny i żywy przy 
Mozarcie, a porywający boqałę 
barwa i pełnia brzmienia orkie­
stry w Prokofiewie (pianistka sto­
sowała tu zawrotne tempa).

Staraniem SPAM czyli Stowa­
rzyszenia Polskich Artystów Mu- 
zyków (oddział Poznaniu)
odbył się ostatnio krótki recital 
fortepianowy Jana Jańskieqo w 
qustownie przebudowane! salce 
klubu MPiK. Proqram przewidy­
wał mało znane utwory polskiej 
muzyki współczesnej oraz 2 kom-
pozycie S. 
III Sonata). 
dzieckieqo 
szczeqólnie 
certanłowi,

Prokofiewa (m. in. 
Mołoryczńy styl ra- 
misłrza wydaje się 

odpowiadać kon- 
kłóry dysponuje so 

lidnymi środkami technicznymi, 
a także zdecydowanym poczu 
ciem rytmu. Jański należy do tej 
nielicznej qrupy pianistów po­
znańskich, którzy ambitnie od 
czasu do czasu produkują sie 
przed publicznością. Nasze uczel 
nie corocznie wypuszczają pew­
na ilość dyplomantów fortepia­
nu. Niestety „wsiakaja" oni 
(często bez reszty) w pedaqoqię 
lub zamieniają talent na drobne 
— tylko akompaniując wzqlęd- 
nie upowszechniając muzykę w 
terenie. Cel na pewno szczytny. 
Jakże jednak tu łatwo zmaniero­
wać sie bez kontroli, krytyki i po- 
trzebnepo kontaktu z wielką 
estrada.

KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI

WYSTAWY

|KLUB MPiK (Ratajczaka 39) — 
Wystawa fotograficzna „Górnicy 
polsdy w Indii” — g. 10—20.

MUZEUM HISTORII RUCHU 
ROBOTNICZEGO (Odwach) — „20 
lat prasy, radia i telewizji w 
Wielkopolsce” — g. 10—20.

SALON ZPAP (Arsenał): — Ju­
liusz Joniak, Jan Szaucenbach — 
malarstwo — godz. 10—18.

BIBLIOTEKA E.\ RACZYŃSKIE­
GO (pl. Wolności' 19) — wystawa 
pt. „Pamięci ofiar hitleryzmu” — 
godz. 10—17.

BWA Arsenał (St. Rynek) — 
,,Grafika poznańska — Janusz 
Bersz — malarstwo i rysunek” 
— g. 10—18.
ÓYŻURY

SZPITAL KLINICZNY IM. PA­

port. Wartość jego ma wzros, 
nąć tym samym o 267 
zł, w tym tylko 55 min. zł 
to produkty pochodzenia roi. 
niczego. Korzystniej również 
niż w zadaniach dyrektyw, 
nych, przedstawiają się wp]a 
nach alternatywnych rozmia. 
ry produkcji antyimportowej 
która według I wersji wzros. 
nąć ma o 22 procent i osiąg, 
nąć docelowo wartość 65o 
min. zł. Zakłady Automaty, 
ki Przemysłowej dadzą gj 
procent tej kwoty.

Mimo jednak polepszenia 
wskaźników produkcji w wer. 
sjach alternatywnych, wydaje 
się że zagadnienie eksportu 
nie zostało przez wiele za­
kładów dobrze zrozumiane, 
właściwie rozwiązane i spre. 
cyzowane. Nie wszędzie chy. 
ba wyczerpano wszystkie mo 
zliwości. Być może, na taki 
a nie inny stan rzeczy wpły. 
nęly zbyt luźne kontakty z 
centralami handlu zagranicz. 
nego, niedostateczna znajd-; 
mość kierunków zapotrzebo­
wania i chłonności oraz wy. 
mogów odbiorcy zagraniczne, 
go. Może są i inne powody? 
Ramy, zakreślone w tym 
względzie przez zakładowe, 
wersje planów nie mogą być’ 
sztywne i nieprzekraczalne, 
Zwiększenie produkcji ekspor 
tcwej — i to znaczne — musi' 
stać się celem, ambicją załóg 
ostrowskich przedsiębiorstw. I

ROMAN JASTRZĘBSKI

Pokrótce z Kalisza
JUBILEUSZ KPB

W marcu bieżącego roku minę. 
" ła 20 rocznica powstania; 

przedsiębiorstwa budowlanego poi 
nazwą Spółdzielnia Budowlana 
„Wolność”. Założycielem był inżó 
arch. Henryk Kinastowski, który; 
początkowo był prezesem, a potem 
dyrektorem. Obecnie Kaliskiej 
Przedsiębiorstwo Budowlane za­
trudnia ponad 2000 pracowników,! 
Buduje obiekty przemysłowe, so>| 
cjalne i mieszkaniowe, nie tylko 
w Kaliszu, lecz także w Kłoda­
wie, Turku, Gozdnicy, Ostrowie,! 
Jarocinie. Posiada własne ciomy- 
wczasowe w Lądku Zdroju i' 
Świnoujściu, przyzakładowe
przedszkole, świetlicę młodzieżo­
wą i klub. W okresie 20 lat sweg 
istnienia wybudowano dla swych* 
pracowników 5 bloków przyzakl* 
dowych 3 spółdzielcze.

BUDOWA DOMKÓW
W Majkowie pod Kaliszem za­

łoga Kaliskiego Przedsiębiorstwa 
Budowlanego buduje spółdzielcze, 
domki czterorodzinne, pierwsze! 
dziewięć zostanie oddanych do u- 
żytku na jesieni. Domki wyposa­
żone będą w centralne ogrzewa­
nie, domek gospodarczy i dziali 
kę o powierzchni 450 m kwadra­
towych. Do Spółdzielni Mieszka-, 
niowej zgłosiło się już ponad 2#' 
reflektantów.

NA KOLONIE j 
W lipcu i sierpniu na dwa tur­

nusy kolonijne wyjedzie około! 
tysiące dzieci pracowników kalij 
skich zakładów. Kolonie letnie 
urządzone będą w wojewódz' 
twach: szczecińskim, łódzkim, P" 
znańskim i wrocławskim.

OŚRODKI WYPOCZYNKOWE |
Duże zainteresowanie -wśród W; 

łóg kaliskich zakładów pracy Ml 
dzą ośrodki campingowe. Spólj 
dzielnie Pracy w Kaliszu zorgani;

roku bieżącym ośrodkizują
wypoczynkowe nad jeziorami ’ 
Ślesinie (pow. Konin), stawiaj# 
22 domki campingowe. Kaliski 
Zakłady Przemysłu Jedwabnicze; 
go urządzają ośrodki camping 
we w Brzezinach (pow. Kali»| 
i Ślesinie (pow. Konin). Kaliski 
Przedsiębiorstwo Budowlane dt 
100 osób urządza campingi ra 
jeziorami powiatu wolsztyńskiegd 
ŚNIADANIA DLA MŁODZIEŻ?

Z inicjatywy Dyrekcji i Kom1', 
tetu Rodzicielskiego Techniku®; 
Ekonomicznego w Kaliszu, 
ganizowano dożywianie młodzie®! 
szkolnej, dojeżdżającej z poWiH 
tów: kaliskiego, pleszewskiego 1 
ostrowskiego. (K)

WŁOWA — chirurgia, internuj 
okulistyka (ul. Garbary 17, tele*( 
fon 510-21). . I

SZPITAL MIEJSKI IM. STB^ 
SIA — chirurgia, interna, 
listyka (ul. Walki Młodych nr A 
teł. 511-11). I

STACJA POGOTOWIA RATUN’1 
KOWEGO M. POZNANIA (Ch«j 
mońskiego 20) obsługuje tylko n| 
terenie Poznania: wypadki uli^l 
ne i w miejscach publ., tel. ^1 
nagłe zachorowania w doi”! 
544-44 i "44-45; porady lekarsKiT 
tel. 637-35. I

WOJEW. STACJA PR - <d| 
Kościuszki 103), telefon 566-66- |

APTEKI: 23 Lutego 18, 
szewskiego 12, Dzierżyńskimi 
138/140, Głogowska 72, Garbary3' 
Matejki 1. TYLKO DYŻUR 
NY: Rynek Sródecki 1, Główna 
Starołęcka 79.


